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VK KRYZYS W AMERYCE PRZEŁAMANY? 
Półtora miljona bezrobotnych uzyskało pracę—10 tysięcy prze-

mysłowców deklaruje gotowość podwyższenia płac. 
Realizacja wielkiego planu gospodarczego Roosevelta. 

b y . 

ip Londyn, 26 lipca. 
mervt/ .'.Apel Roosevclta do narodu a-
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> Roosevelt otrzymał 5000 de-
ni ^ %vJń y b l t n y c h przemysłowców i pra-
ROFLFJŁ %

 w ' Przyjmujących jego p r o p O z y -

O R I 4 G 
fak t>r'& 1 * i t » d ' . J o ^ n s o n . dyktator przemysłowy 
,ve(?o. >ł l9j7 , 2 i l e R°osevclta, oświadczył, iż od 

W*m d * * y W i l s o n zwrócił się z a-
^ bvł n a . r o ^ u > wzywając do walki, 
S i aL°

 t a I " e j lali twórczego entuzjaz-
«0 ^iJ^ecna. JOHNSON LICZY, ŻE 
« 0 ^ S N Y 5 MILJONÓW BEZRO 

ci i , 
poz*%V! 
dotWy 

Mo in> j ł 

sie 
Sal trat ! » 
sz w » " ! 

fCH UZYSKA PRACĘ. 
* * 
* Waszyngton, 26 lipca 

prELAT) Według ostatnich wiadomości 
I śkladft* PopJp

W*nl Roosevelt otrzymał obietnice 
* ' a7 ^icw a j l i a s w « i akcji już od przeszło 10 

W C y Prac<>dawców. Do Białego Domu 
p^Ywaią projekty nowej organizacji 
jd^ysłu, zgłaszane przez rozmaite ie-

rsza 

Waszyngton, 26 lipca 
(PAT) Amerykańska Federacja Pracy 

ocenia, że LICZBA BEZROBOTNYCH 
OD MARCA R. B. ZMNIEJSZYŁA SIĘ 
O 1.5 MILJONA, ale wynosi jeszcze od 
11 do 12 miljonów ludzi. 

* * * 
Waszyngton, 26 lipca. 

(PAT) Prezydent Roosevelt podpisał 
nominację p. Marjon Glass na stanowis­
ko wicesekretarza skarbu (wiceministra 
skarbu). 

i * 
Paryż, 26 lipca. 

(PAT) Plan odbudowy finansowej i 
gospodarczej Stanów Zjednoczonych pre­
zydenta Roosevelta jest tematem obszer­
nych -komentarzy prasy francuskiej, któ­
ra widzi w zamierzeniach Roosevelta 
wiele dobrej woli i inicjatywy. Z punktu 

widzenia merytorycznego ustosunkowa­
ła się prasa do tych zamierzeń raczej 
krytycznie. . 

. „La Concorde" uważa, że zarządze­
nia prezydenta Roosevelta mają charak­
ter sztuczny. Jeżeli ceny zbóż na ryn­
kach produkujących poza Stanami Zjed-
noczonemi będą obniżone, to czyż rząd 
Stanów Zjednoczonych zakupi nadwyż­
kę produkcji w Stanach, która nie bę­
dzie mogła być umieszczona na żadnym 
rynku odbiorczym, wobec podniesienia 
się cen amerykańskich? 

Krach, którego byliśmy świadkami w 
ostatnich dniach na giełdach amerykań­
skich, jest zdaniem dziennika najlepszym 
dowodem niepowodzicnia koncepcji Roo-
sevelta i potwierdza jednocześnie słusz­
ność tezy irancuskiej o konieczności sa­
nacji międzynarodowych stosunków gos­

podarczych według niezachwianych re­
cept ekonomicznych, które wymagają 
przedewszystkiem stabilizacji miernika 
wymiany a więc waluty. 

Korespondent waszyngtoński ,.Paris 
Soir" twierdzi, że cicha walka między 
prezydentem Rooseveltem a gałęziami 
przemysłu amerykańskiego, które dzięki 
jego polityce pracować będą ze stratami, 
zaostrza się coraz bardziej. Oklaski, ja­
kie zbiera Roosevelt śród tłumów ame­
rykańskich, dowodzą ich naiwności. — 
Oświadczenie Johnsona, iż zwiększenie 
płac i zmniejszenie godzin pracy spowo­
duje natychmiastowe zatrudnienie 6 mil­
ionów bezrobotnych, zostało przyjęte 
przez sfery gospodarcze Stanów Zjedno­
czonych i poważną publicystykę amery­
kańską w sposób chłodny, z daleko idą­
cą rezerwą. 

i* 
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d u k c H w okresie 1923 — 1/25. 
te" w ^ 0 s . z a ,°becnie zaledwie 69 proc. 
? ' 2 a t 7 m i ® m 0 n y m

 o k r c s i e czasu 1923-
r r ^ c a T w P r z e m y ś l e w k o ń c u 

wynosiło 65 proc. płace robotni-
0 proc, stanu z okresu 1923-25. 

F r e m j e r w ę g i e r s k i w R z y m i e . 

Mussolini dąży do rozbicia bloku pańsiw Nalej Enlenfy. 
w Rzymie podkreślając, że w Rzymie 
badane są obecnie możliwości rewizji 
traktatu z Trianon. 

Dzienniki stwierdzają, że od chwili 
zatriumfowania faszyzmu Włochy chcą 
odgrywać rolę arbitra w nieporozumie­
niach pomiędzy państwami Europy Środ 
kowel. 

Polityka Rzymu dąży do zachwiania 
blokiem państw Małej Ententy a pakt 
czterech jest znakomitą dźwignią w te] 
sprawie, którą Włochy potrafią zużyt-

Ikować dla swoich celów. 
Zagadnienie państw Europy Środko 
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^hadra gen. Balbo 
na Nowej Ziemi. 

Saint Jean, 26 lipca, 
h l l

 T

i Eskadra lotnicza gen. Balbo 
Zi^ciala do Shual Harbour na Nowej 

a<

iko ^°^°wanie odbyło się zupełnie 

Paryż, 26 lipca. 
(PAT). Bytność premiera węgierś-

go w Rzymie I jego rozmowy prowa­
dzone z Mussolinim budzą najwyższe 
zaciekawienie opinji politycznej Fran­
cji, która całkowicie docenia wagę tych 
rozmów. 

Nie przewiduje ona wprawdzie na­
tychmiastowego bezpośredniego wpły­
wu Ich na stosunki polityczne Europy 
Środkowej, ale przyznaje, że mogą one 
odegrać poważną rolę w dalszych po­
sunięciach Rzymu, Budapesztu, Wied­
nia 1 państw Małej Ententy. 

Prasa zamieszcza obszerne sprawo- j wej ma znaczenie nietylko polityczne 
zdania z pobytu premjera węgierskiego dla Rzymu ale i ekonomiczne, gdyż ryn 

ki między morzem Adrjatyckiem a Czar 
nem mogą być świetnym odbiorcą mar 
nufaktury włoskiej. 

„Paris Soir" uważa, że waga roz­
mów Goembesa z Mussolinim polega na 
dążeniu Rzymu do zmiany orientacji 
węgierskiej. 

Pismo zwraca również uwagę na o-
chłodzenie stosunków niemiecko • włos­
kich w związku z austriacką polityką 
Hitlera. 

Dzisiaj na Budapeszt działają dwa 
wpływy: Berlina i Rzymu. 

Czyim wpływom ulegnie ostatecz­
nie Budapeszt, oto najważniejsze obec­
nie zagadnienie. 
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m. Shoal Harbour, 26 lipca. 
^ (Nowa Ziemia) Wodowanie 

o g o^ ry gen. Balbo nastąpiło dokładnie 
\ 1 2 wg. czasu amerykańskiego. — 
nv ^loal Harbour przybyły 23 hydropla-
HJl ;|eden z bydroplanów, który zatrzy 
iw ̂  v/ drodze po dokonaniu nieznac; 
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"ibasador Wysocki 
Pfzybył do Rzymu. 
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Porozumienie polsko-sowieckie 
bacznie obserwowane jest przez dyplomację angielską. — Prasa 
londyńska podkreśla sukcesy Polski na terenie polityki zagrań 

Londyn, 26 lipca. [sarza ludowego handlu zagranicznego 
(PAT). „Manchester Guardian" stwier IHanecki przybył również do Polski, 

dza że ostatnie wypadki w Polsce, Iprzywożąc dokumenty dotyczące poby 
wskazujące na szybko wzrastające po 
rozumienie pomiędzy Polską a Związ­
kiem Sowieckim są bardzo pawżnie ob­
serwowane przez dyplomację angielską. 
Wiadomość podana przez „Germanię" 
0 tajnym, daleko idącym układzie, oma­
wianym obecnie rzekomo przez Polskę 
1 Związek Sowiecki, wydaje się wykra­
czać poza obręb faktów, Jednakże obja­
wy życzliwości w stosunkach między 
Polską I Rosją zwracają międzynarodo­
wą uwagę. 

Dziennik wymienia przedewszyst­
kiem wizytę Radka, którego nazywa so 
wieckim Partinaxem, podkreślając, że 
spędził on dwa tygodnie w Polsce, bar-

5 d \ v d o r R P ^ " o w o m i a n o w a n y dzo życzliwie przyjmowany. Szczegól-
W y s o c k i u ? r z y

 K w i r y n a l e dr. Al-1 nie n a uwagę zasługuje fakt, że Radek 
' i K t ó r y z o s t a ł p o w i t a n y n a 

;* y Kwi^ Z ! Z , Pfrsonel ambasad R. P. 
*z 
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1 1 S t 0 , i c y Apostolskiej o-
r a v v zaurn • u r z ( ? d n i k ó w ministerstwa 

"granicznych. 

tu Marszalka Piłsudskiego w carskich 
więzieniach. 

Dokumenty te zawierają wiele ra^ 
portów policyjnych i będą umieszczone 
w polskiem muzeum historycznem. 

Rząd sowiecki w ten sposób odwdzię 
czyi się Polsce za dar uczyniony Mos­
kwie w postaci dokumentów i listów 
jakie Lenin w swoim czasie pozostawił 
w Zakopanem. 

Jeszcze bardziej zasługującem na 
uwagę posunięciem jest wizyta w ubie­
głym tygodniu w Polsce dwuch wybit­
nych przedstawicieli rosyjskiego lotni­
ctwa wojskowego. 

W przyszłym miesiącu ma udać się 
z rewizytą do Rosji mała misja polskie­
go lotnictwa wojskowego. 

Przechodząc do stosunków ekono­
micznych polsko - sowieckich pismo 

że ożywiają się one coraz 

spędził 5 dni na Pomorzu, poświęcając 
się dokładnemu przestudiowaniu zagad­
nień związanych z tą prowincja. Jego \ stwierdza 
artykułów w sprawie Pomorza oczeku- hardziej, 
ją z wiclkicm zainteresowaniem zwlasz Rosja kupnie na Górnym Śląsku stal, 
cza w Niemczech. Były zastępca korni-' jest również mowa o zamówieniu w 

Polsce lokomotyw. 
Przypuszczać jednak, że obecnie roz­

ważany Jest projekt sojuszu polsko-so­
wieckiego wydaje się przedwczesnem 
wyciąganiem wniosków z przytoczo­
nych faktów. Nie można jednak zaprze­
czyć, zdaniem dziennika, że rzeczywiś­
cie dokonuje się szeregu posunięć, któ­
re zawsze poprzedzają zawarcie podo­
bnych sojuszów. 

Jednocześnie, gdy Polska rozwija 
aktywność — twierdzi dziennik — aby 
zapewnić sobie na tyłach przyjaciela, 
zamiast wroga, zanotować należy rów­
nocześnie usiłowania idące w kierun­
ku odprężenia stosunków polsko - nie­
mieckich. 

Ogłoszona w tym tygodniu nomina­
cja posła Lipskiego na nowego posła 
Rzplitej Polskiej w Berlinie, uważana 
jest jako ważne potwierdzenie tych usi­
łowań. 

Poseł Lipski uważany jest za najiep 
szego rzeczoznawcę spraw niemieckich 
w Polsce. 
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P r z y j a ź ń w ł o s k o 
Manifestaci' w Monachium na rzece spMnracy fasiyzmii i H M « 

JUasone r e s t a t e i « e s t t o i n m i a » » J f S S S S S « 
Berlin, 26 lipca. mu: Od dłuższego czasu krążą wieści, 

(PAT) Kanclerz Hitler w towarzy- że kardynał monachijski Faulhaber znaj 
stwie ambasadora włskiego Ceruttiego duje się pod ścisłym nadzorem i nie mo-
J U V i V UHI ^ U ^ J U U U » » 

przyleciał dzisiaj samolotem z Beuruth do 
Monachium. 

iV 
Berlin, 26 lipca. 

(PAT). W siedzibie królewskie! w 
Monachjum odbyło się przyjęcie przez 
kierownictwo partji narodowo . socjali­
styczne] 450 młodych faszystów włos­
kich, odbywających podróż po Niem­
czech. 

W orzyjęclu uczestniczyli kanclerz 
Hitler i ambasador włoski w Berlinie 
Cerutti. 

Hitler wygłosił do zebranych faszy­
stów przemówienie powitalne, zakoń­
czone okrzykiem na cześć Mussollnle 
«o. 

Przemawiał również zastępca Hitle 
ra Hes. Odpowiadając ambasador Ce­
rutti wyraził przekonanie, że FASZYZM 
WŁOSKI WRAZ Z NARODOWYM SO 
CJALIZMEM MAJA DO SPEŁNIENIA 
WIELKIE ZADANIE W INTERESIE 
ŚWIATA. 

Berlin, 26 lipca. 
(PAT). W Lipsku zebrał sic dzisiaj 

kongres hitlerowsko - faszystowski pod 
hasłem zbliżenia kulturalnego obu na­
rodów. Odczyty wygłoszą między In­
nymi dyrektor instytutu politycznego na 
uniwersytecie rzymskim Bortolotto i 
prezes włoskiej Izby handlowe] mjr. 
Renzettl. 

że opuszczać swego pałacu monachij 
skiego. Przed jego pałacem pełnią po 

dobno straż oddziały szturmowe. Z do 
brze poinformowanej strony słychać, 
że rząd nie będzie się starał uczynić 
kardynała zupełnie nieszkodliwym. 
Wicekanclerz Papen stara się z polecę-

Przymusowa §terytiza£Ui 
celem popi-eiwu rasy źermaAsh ef. 

listveznych uważają wysuwanie żąaa-Berlłn, 26 lipca. 
(PAT) Urzędowo ogłoszona tutaj 

została ustawa o przymusowej stereli-
zacji osób ciężko chorych. 

Zabieg chirurgiczny może być sto­
sowany w wypadkach stwierdzenia 
choroby umysłowej, idiotyzmu, nałogo­
wego alkoholizmu i t. d. 

Worowadzone zostaną specjalne są­
dy zdrowia, które będą decydować o 
przyjęciu lub odrzuceniu wniosku doko­
nania przymusowej sterelizacjl. 

Ustawa wchodzi w życie z począt­
kiem Drzvszłego roku. 

Berlin, 26 lipca 
Komentując ustawę o sterylizacji 

,„Vossische Zeitung" przypomina, że 
| zagadnienie to było przedmiotem dys-
kusjii i sporów. 

W kołach lekarskch narodowo-socja 

Berlin, 26 lipca 
(PAT) W północnych dzielnicach Ber 

lina policja przeprowadziła dzisiaj rano 
wielką obławę w kopalniach zamieszka­
łych przez ludność robotniczą. W obła­
wie brały udział oddziały do specjalnych 
poruczeń oraz żandarmerja. 

Obława przeciągnęła się do godzin 
południowych. 

Dotychczas aresztowano cztery oso 
by i skonfiskowano pewną ilość broni 
ulotek wywrotowych. 

Pary*. 26 lipca 
(PAT). Wczorajsze rewizje, dokona- j ^ ^ ^ [ ^ e ^ l L o n d ^ w „Le 

ne na całem terytorium Rzeszy śród n

T * a

o d a i c d z i s i a j w y k a z tych 

u s i y w * u j * n . . . . . . . . . . j . , 

nia przymusowej sterylizacji za bezpo 
średnią konsekwencję hitlerowskiej ide 
ologji rasowej, „ i * * 

Ustawa o sterylizacji spotkała się ze 
sprzeciwem w kołach kościelnych-
zwłaszcza bezwzględnie występuje prze 
ciwko nie] kościół katolicki. Dzlcnnilk 
powołując się na encyklikę Plusa 11 o 
małżeństwie chrześcijatiskiem stwierdza 
że w tym sporze światopoglądów niema 
mowy o kompromisie. 

Ustawa o sterylizacji uchwalona zo 
stała na posiedzeniu gabinetu Rzeszy 14 
b. m. wraz z 30 innymi przedłożeniami, 
z których większość została bezpośre­
dnio opublikowana, zaś ustawa o stery­
lizacji opublikowana została dopiero w 
dniu 25 b. m. 

nia Hitlera wpłynąć na koła wty 
aby skłoniły kardynała Faulhabera u ' 
wyrzeczenia, się swego obecnego j 1 ' 
nowiska wzamian za co otrzyma"^, 
jako odszkodowanie wysokie stano-' 
ko przy kurji papieskiej. Mimo sz>,K8 

ze strony narodowych socjalistów Ka, 
dynał Faulhaber nadal pozostaje 
swem stanowisku. 

Berlin, 26 lipca- . 
(PAT). Były nadburmistrz Sopot ̂  

Lane, który wmieszany jest w 

* 207 -

malwersacji w miejskiej kasie oszc'.K 
ności w Sopotach, popełnił ubiegłej % 
cy samobójstwo w s.woim mieszka,, 
w Poczdamie, przez zażycie silnej ̂  
Hi weronalu. 

Berlin, 26 l ip j* P 

(PAT). Tajna policja rozwiążą'*,, 
ganizację t. zw. „Czarnej brygady Kt 
skiej", będącej radykalnym odla^J 
związku „Wehrwolffa". Kierownic 

tej organizacji był dawny współp r a C 

nik Otto Strassera. . 
Berlin, 26 HPjJ,. 

(PAT). W jednej ze stoczni w f]» 
burgu wybuchł dziś po południu P0*,^. 

odelarnię i pi" z e 

Traba powietrzna 
wzdłuż t i n i i ftolcforeci <&erlin-JlambuT&. 

Berlin, 26 lipca. ( dachy, stodoły są wywrócone, prze-
(PAT). Trąba powietrzna szalejąca | wodniki telegraficzne i telefoniczne^zo-

Ogień ogarnął modelarnię 

raga, 26 1>P> 

¡1* 

cił się na sąsiednie budynki. 

(PAT) Kilku profesorów uni 
w e r s * 

praskiego zgłosiło w tutejszem poseł8.'.. 
nieir.Ieckiem protest przeciwko ? r<" i 
towanemu postawieniu przed sąd^ j 
posła komunistycznego Torglera i "^r 
emigrantów bułgarskich, oskarżo n V Ł 

udział w podpaleniu Reichstagu. . j | 
Protest stwierdza, że każde d^jjr 

wie, jak.ś przedstawia się w rzemyk.; 
śt.i ta sprawa i że właściwi spraw;-Y'< 
żaru zdradzili się jeszcze tej samci "y 

Wriińcu protest wyraża głęboki'- ? 

Hakoa 
. W dniu 
fal

 w Łod; 
farski międ 
50ahem. \ 
°f ć Wado, 

techr 

fac jach , 
* t a«em bj 
fa'ej wyróż 
1 ot>rońca I 
r°*nież gri 
^Padła gr 
S>Ui dla 
^wiak, S 
If* pona, 
^anie w d 

K u 

ponad Prignitz wyrządziła wzdłuż szla­
ku kolejowego Berlin — Hamburg na 
przestrzeni 40 kim. olbrzymie spusto­
szenia. 

Na" wielu domach zostały zerwana 

stały przerwane. Liczne wsie zostały 
pozbawione całkowicie światła. Silne 
opady wyrządziły poważne szkody na 
polach. Ucierpiały okoliczne lasy. Je 
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N I E M C Y Z A K U P U J Ą A R M A T ' 
i karabiny maszynowe w Szwecji i HolandjL-Notf 

rewelacje o tajnych zbrojeniach Rzeszy. |<r 
nek Rzeszy. 1 carskie. Stan zatrudnienia fabryk *JŚ 

•I i-jzt. I j i.s_u ~ . / > J . . l , . . i „ n « o ł , materiały 
PARYŻ, 26 lipca. 

(PAT) Opisując w dalszym ciągu taj-

podróżujących kolejami, statkami, sa 
mochodami lub innymi środkami komu­
nikacyjnymi, opinja francuska przyję­
ła z oburzeniem. 

Prasa podaje informacje o przebie­
gu tych rewizyj pod tytułem: „Niemcy 
pod władzą oprawcy", „Ohydne meto­
dy" i t. d. 

Rezultaty tej drakońskiej operacji, 
mającej na celu wykrycie i wyłapanie 
opozycji w szeregach „nazi", jak twier­
dzą jednogłośnie korespondenci pism 
paryskich, były zupełnie znikome. 

Aresztowano pewną ilość osób, nie 
posiadających przy sobie dokumentów 
osobistych. 

Journal" podaje dzisiaj wykaz tych 
państw, których fabryki zatrudnione są 
budową matcrjalów wojennych na rachu 

j | t « U 5 I V I t . u i u u — n r , i •• • 

Zakłady Boforsa w Szwecji, ściśle ' derskich produkujących materjaly ̂ 'J 
związane z Kruppem, dostarczają Rzeszy J ąe budzi poważne obawy, czy źródl°. rfl 
ciężkiej artylerii, karabinów maszyno- j kolosalnych zamówień dla owych >* t 
wych i zwykłych. Karabiny takie dostar- nie znajduje się w Berlinie. SzercR |f 

~ 1 nych fabryk w Holandji, które k aP"M 
wo znajdują się całkowicie w rękac jerj 
mieckich, wyprodukowało wielkS i> 
pobocznych matcrjalów wojenny6 

zamówienie Berlina. 

n y w i i ŁTTJ" . / -—• 1 - — , 

czane są zwłaszcza przez fabryki szwaj-

WUlermmtla 9dańsfca. 
famorowStĘzanie p a r t i i nficmiecfto-iiarodorfei- dji, 

l u n ł v i * ' v — - tt i 

Omawiając produkcję wojenną M 
dokonywaną na rachunek ̂ a(f 

• * 
Wiedeń, 26 lipca. 

..Extrablatt" donosi z Rzy-

r — I T I — i — 
|ców w ostatnim 
czym. 

Gdańsk, 26 lipca. 
(PAT) W związku z przygotowywa 

nem samorozwiązaniem stronnictwa nie- miecki 
miecko - narodowego w Gdańsku, organ ' 
b. prezydenta Ziehma „Danziger Allge­
meine Zeitung" zawiadamia dzisiaj swo-

| ich czytelników, że obecnie poświęci swe 
szpalty wyłącznie zadaniom narodowym, 

na rozwijający się w Holandji r u C L ^ . 
dowo-socjalistyczny skierowany P 
ko Belgji i Francji, a mający 
mieszany: napól holenderski, ni»P 

Gdańsk, 26 lipca. cie kas wolnych związków zawodowych, , 
Zgodnie z zarządzeniami wydanemi przejętych jak wiadomo przez hitlcrow- London zwraca uwagę opinji Ir— 

w Prusach senat gdański ogłosił zarżą- ców w ostatnim okresie przedwybor-1w>» Holandii rucb 9 

dzenie nakazujące wszystkim urzędni­
kom, pracownikom biurowym i robotni­
kom wszystkich instytucyj senackich i 
miejskich używanie hitlerowskiego sposo 
bu powitania, zarówno podczas godzin 
urzędowania jak i poza służbą. 

Gdańsk, 26 lipca. 
(PAT) Wczoraj aresztowany został 

prezes socjalistycznych związków zawo 

Rekordowy lot 
balonu „Kościuszko". 

Warszawa, 26 lipca. 
(PAT). Kapitan Hynek j por. Burzyń­

ski, którzy wystartowali wczoraj z War 
szawy w balonie „Kościuszko" wylą­
dowali dzisiaj szczęśliwie o godzinie 1 
m. 40 w okolicach Jarosławia. 

Obaj lotnicy wyruszyli wczoraj o g. 
18.30 do pierwszego lotu treningowego 
balonem ..Kościuszko", który niedawno 
został wykończony w wojskowych za­
kładach balonowych. 

O W Z U W U - . s p i j a n y n j i c ) v » . , . » . 

dowych drukarzy toepfer, obwiniony grywając wszelkie dotychczasowe węzły 
przez narodowych socjalistów o usunie-1 ze sw.'i dawną part }ą. 

Strzelał w obronie munduru 
Krwawe spotkanie rotmistrza W. P. z 

Huragan nad 
Nowy Jark, 26 lipca 

(PAT) Pod wyspą Portorico przeszedł 
.straszny huragan. W St. Christopher 
zginęło 6 osób. 

Warszawa. 26 lipca. 
Wczoraj przed wojskowym sądem 

okręgowym stanął rotmistrz Stanisław 
Feluś, oskarżony o usiłowanie zabójstwa 
Wedle aktu oskarżenia, Feluś, wracając 
wieczorem do domu został zaczepiony 
przez dwuch podchmielonych napastni­
ków. Jeden z nich -począł w obraźllwy 
sposób odzywać się do rotmistrza i spro 
wokował awanturę. Ody Feluś chciał 

awanturnikami 
własnej dobył Feluś rewolweru 1 dwu­
krotnie strzelił. 

Napastnik padł ranny na ziemię. 
Przeprowadzona rozprawa wykaza­

ła, iż działał on nictylko w obronie oso­
bistej ale j honoru munduru wobec czego 
sąd uniewinnił oficera z postawionego 
mu zarzutu. 

Wobec nie wniesienia przez prokura­
tora wojskowego skargi do Najw. Sądu 

"Londyn, 26 IgH 
(PAT) „Times" stwierdza, i « J V 

pienie Goeringa do rządu brytyj**1' Af 
sprawie nabycia aeroplanów poP1".^ 

było przez bezpośrednie zVV,r:«rf' 
do firm angielskich, konstru0' (i/f 

aeroplany. „Times" podkreśla, ie^f 
ring zwrócił się do szeregu firm , 
skich, wymienia jednak tylko ) z &j 
mianowicie „Hawkcr Engineerin^oF' 

M. in. Goering poszukiwał *' 
t. zw. typu „demon bojowy". 

Jest to samolot dwuosobowy- v) * 
trzony w silnik rolls royce. siłŷ ^̂ iH 

si *Wa: 

?eP-'Tur i 

!.. ^rzecb 
r m ' B i 

3 fciniec 
\'\- ^a r X^ rez. 
Malski 

T?la 1 dy 
^ a j f f i ) 

» W n 
°>nizu 
J toro^ 
> o P o 

\ cym „ 
•>ych; 

«ni p r , i 

ni, który może rozwijać n'.n 
s?vbt:c5'c 28S kim. na godzii<, ; 

wyposażony jest w dwa karabujY 

'antnrę. Udv re u-s cnciai toni W U J ^ U W C K U - -

i oddalić "wanturnik schwytał go za Wojskowego - wyrok stal się prawo 
apv munduru i począł bić. W obronie I mocny 

firma niedawno odrzuciła także tyi5y 
interwencji b V l . ( l ! , , 

,v, j " " - " - r - - > . . 

Wymieniona firma odrzucie 
patrzenie oferty niemieckiej. 1 

wiecką na skutek 
go ministerstwa lotnictwa, 
pewnym innym firmom bryl> 

jak*? 

dzielono zezwolenia na dosla'C aCr"K 

wietom poszczególnych typów 
nów. 

trza pc 
k (ŁKS 

v. Jak 

&S 
mi 
Klenis, 

£°zate, pam. e 

>t P r ó 

d 2 i n n y 

?ysci, 
, r°Url n 

'•'ipre? 

l e PS Z y 
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R e k t o r u n i w e r s y t e t u na ł a w i e o s k a r ż o n y c h . 
• . I • i • • A i . . . / . . . : A / 4 n A < 

Je 

NOT *; 

: , e ] 5 

HP0*1* 

2 » 

Hakoah (Wśedeń)-ŁKS 
2:1 (1:1) 

, .W dniu wczorajszym rozegrany zo-
, a { w Łodzi międzynarodowy mecz pil­
arski między ŁKS-em a wiedeńskim Ha 
^0ahsm. Wiedeńczycy wypadli naogół 

blado, prezentuiąc jedynie bardzo 
J°°rą technikę. W polu grali oni wcale °°ORZE zawodzili jednak całkowicie w YUIACJACH podbramkowych. Najlepszym 
Vac,zem był u gości skrzydłowy Reich, 

wyróżnił się też pomocnik Platsche 1 OBROŃCA Donnenfeld. W LKS-ie, który ŴNIEŻ GRAŁ słabo stosunkowo najlepiej "YPP.DŁA GRA Pęskiego i Sowiaka. Obie 
£ a n}';i DLA gości zdobył Reich, dla ŁKSu 
**>*k. Sędziował p. Reattig. Publicz-°SC> PONAD 3000. Szczegółowe sprawo-

a n i e w dzisiejszym „Expressie". 

rpesa dwukrotnie 
w repr. Polski. 

Rewelacyjny biegacz łódzki ze Strzel-

Profesor, uczony, konfident policji oszust i hitlerowiec w jednej 
osobie, skazany został na więzienie. 

Sensacyjny proces w sądzie okręgowym 
I 1. . I A M im N I łon 

w Wim. 

Ku 

• Mirpesa, dwukrotnie został 
c*0l>y do 

wyzna 
* & r i T r c P r e f P ° l s k i - a ™ a "? f l resuiącycb momentów 
( 1 ' namęczę lekkoatletyczni^ Austrją ^ J c i o f V S , ) r o f S d l 

v f^rpnia w Król. Hucie) i Czechosło 
^ c , ą - (2 i 3 września w Warszawie). Re 

Berlin, w lipcu. | wyszło na jaw podczas przewodu sądo- łem je w ten sposób, że trudno było zrl 
(r) Przed sądem okresowym w Ber- wego, był komisarzem pruskiei policji.' zumieć, czy pieniądze te potrzebuję dla 

linie toczył się proces, który głośnem Rektor — komisarzem policji do spraw siebie czy też dla uczelni, 
echem odbije się po całym świecie, jest politycznych. Coś podobnego zdarzyć Tak opowiadał prof. Schack. 
bowiem niezmiernie charakterystyczny' się może istotnie tylko w Niemczech... j Na sprawie okazało się nadto, że 
dla mentalności sfer naukowych nie-! Prokurator, wyliczając wszystkie je-'oskarżony pisał i wydawał dużo ksią-
rńieckich, które tak pohopnie opowie- go przewinienia, podzielił je na trzy gru żek i dzieł naukowych 1 że książki te 
działy się po stronie narodowego socją- py; do pierwszej zaliczył 6000 marek, przyniosły mu 40.000 marek dochodu, 
lizmu. j które rektor Schack przywłaszczył so- Ale wszystko mu nie wystarczało Gdy 

Na ławie oskarżonych zasiadł pro- {bie ze znajdującego się pod ojego opie-' przewodniczący pytał go na co wyda-
fesor Schack, rektor uniwersytetu wjką stypendialnego funduszu profesorów, wał tyje pieniędzy, prof. Schack odpo-
Królewcu, jeden z pierwszych, którzy Do drugiej zaliczył 11.000 marek, z któ-
iiznali i zaczęli głosić posłannictwo Hit- iych 6000 oskarżony przywłaszczył so-
lera. Jego przekonania polityczne niebie z kasy towarzystwa przyjaciół uni-
zdolały go jednak uchronić od ławy o-, wersytetu i 5000 marek z kasy akade-
skarżonych. Skandal był zbyt wielki _i mickicj. I wreszcie do trzeciej grupy 
zbyt głośny. Rektor Schack dopuścił, prokurator zaliczył szereg oszustw na 
się tylu nadużyć pieniężnych, tylu o 
szustw, że mimo, iż sprawę Jego tuszo- ną sumę 100.000 marek, 
wano jaknajusilniej, mimo, że próbował. Podczas rozprawy prof. Schack za-
ja tuszować wszechmocny Goering —, chowy wał się istotnie zdumiewająco, 
proces się odbył, odsłaniając wiele inte-. Siedział spokojnie, otwarcie odpowiada 

wiedział: 
— Miałem duże wydatki jako komi­

sarz policji!... 
Prokuntor zaczął mu zadawać py­

tania odm. 'nie równoczesnego pełnienia 
iroKuraior zanczyi szorty uuu»n funkcyj komisarza policji politycznej i 
zkodę wielu osób i instytucyj, na ogól-' profesora uniwersytetu, ale przewodni­

c z ą c y nie dopuścił do tych pytań. 
— Ostatnio pracowałem — mówił 

prof. Schack 
wykazywałem 

nad dziełem, w którem 
niezaprzeczalna wyż-

Życiorys prof. Schacka 
dzienny. W czasie wojny 

na wszystkie pytania i nie zaprzeczał szość rasy germańskiej nad wszystkle-
jest nieco- \ niczemu, dodając jeszcze wiele niezna- ml Innem!. Książka ta miała mi przy-
wstąpił on nych szczegółów. Widoć było, że jest nieść poważnv dochód i chciałem spła­

cić swoje długi. Areszt przeszkodził 

przy PZLA ustalone następują- C H w stopniu oficera z dwoma geiuzue- SMI o w u , q mi. 
T .P^eciwko Austrii- 100 m- Sikorski m l krzyżami. Doktór filozofii i nauk — Nie mam chyba ani jednego znn- I ten oto profesor uniwersytetu był 
fc Janowski I I frez Twardowski) 400 politycznych, otrzymał bezpośrednio poziomego i niema w Królewcu banku, któ- jednym z pierwszych, którzy wstąpili 

" l l t \ K o w s k i , Marciniec (rez. Lesicki), 

• W Ł V I . - FL7K>nnv W czasie w o j n y WMUI.,. ............ — .. • „ 
PTTIL l * ł J września w Warszawie). Re- ^ ™ i - - t n | k do armji pruskiej i powró mu już wszystko jedno, albowiem prze-
Tr!! LI.AC'E t e 2°stały przez „Komisję J K 0 o c n o i m U J ' d w o i n a żelazne- gral swoją stawkę. 
- f tech" R.R»V P7T A ,,.Ł«1NN» NNSTEOU a-

 CLŁ W STOPILLU Ot lCera Z , „ . _ V,.P M A M „,„.,,„ J f irfne i ro , n n . 

3 $ 
ZERCU 

;ELK« 

0̂Q " - . . r a i , |.M,V,.Bv. , , . 

I Kucharski, Kuźmicki (rez. Ma­
ty**), 5 kim. Fiałka, Kurpesa (Łódź), 
•ki iv m - Lesicki, Kucharski, Maszew-
^'.^niakowski (rez. Marciniec), 110 m. 
•ki to nowosielski, Niemiec, wdał Sikor 
RC.wak (rez. Twardowski (wzwyż: 
4*, £

z

yk,_ Niemiec, Tyczka-Kluk, Sznaj-
c

*e'n * 1 dysk: Hcljasz, Siedlecki, osz-
j j

! Turczyk i W. Mikrut. 
Vs,

r

?
e

ciwko Czechosłwacji: 100 m. Si-
(rez. Twardowski) 

\ r . ,
B l n i

&-kowski, Trojanowski" II (rez. 
C M

L E C )

:
 4 0 0 rn. Biniakowski, Lesicki 

M a r c

™
e

c ) , 800 m. Maszewski, Kuź 
W 1 " ? . ' K u c * a r s k i , 1500 m. Kucharski, VS-\ ^ K L M ' FIAŁKA Kurpesa (rez. 
«oJJjJ8KILŁ

4X1

1

00 «?. Bkiiakowski, Twar 

^ i 

, uniwersytecie w reno ule nabrałbym na pożyczki. Gdy do szeregów partii nV^TY*M°2"ft 
S k d 0 „ C A * n n i e U &*MY odszukiwa- stów. Prof. Schack podpisał jako p i e j 
Rostock późnie i P r " / e . f" r J >\ ¿ 1 „ Ale! lem w książce telefonicznej nazwiska wszy z rektorów, że nie życzy sob e, 

d f t S ffnSXffl nie-lz^omnlanyVh jt.ż znajomych. Rektor aby na uniwersytecie wykładali prole-
zrozumiałe, a charakteryzuje wymow­
nie wyższe koła naukowe niemieckie — 
prof. Schack. będąc profesorem i rekto­
rem itnlwersvtetu równocześnie, jak to 

w y ż s z e j uczelni przecież jest c z ł n w i r - sorowie żydzi i zażądał, by usiwteto z 
k i c iu zasługującym na zaufanie. Na uniwersytetu studentów żydów. Napi-
rektorekłeh blankietach wysyłałem pro sał szereg artykułów wykazujących 
śby o nożyczki do banków r edagowa­

n i 

PLĄKNY SKOK 

Sikorski, Trojanowski I I , 4X400 
ö s ^ k i , Biniakowski, Marciniec, Ma-

(rez. Kucharski), 110 m. płotki: 

d' 

k 

rad» V » 

" ' C A 

0 I»«=I. IVUTNA 
• W 1 - 6 1 ^ 1 N iemiec, 400 m. płotki: Ma-
*alt TBILK' S K O K W D A L : S I K O R S K I ' N O -

CJvi. r e Z ' , Twardowski, skok wzwyż Pław 
kula • j l e m i e c ' tyczka: Sznajder, Kulk, 
W, IY?K:

 Heljasz i Siedlecki, oszczep: 
Rajski)1 1 W ' ( r e Z ' M i k r u t F - b b 

l^ielkie zawody ko-
l a«skie w Helenowle. 
°r?w n a dchodzącą sobotę i niedzielę 
^n i zu je „Union - Touring" na torze 
dy'lelenowie, wielkie 

MI 

struuÄ 

la, VI 

fi/ 

torowe 
& ° Polski'' 

kolarskie zawo-
p. n. „Rewanż za mistrzo-

Będzie to pierwsza w bie 
ĘWUI sezonie impreza dla kolarzy to-
kte Przyczem najciekawszym pun­
ka"1 Programu będzie rewanżowe spot 
M „ l e tegorocznych mistrza i wicemi 

^ (ŁKS) 8 k l ~ ? U S Z a ( W T C ) 1 E i n b r o d 

V\oUnv bernardyn jednym susem pokonywuje przeszkodę. Oczywista że rzecz 
Piękny KENG.?^ w kollywood, a rolę przeszkody grają gwiazdy f.lmowe. 

^ W i o d y °dbędą się przy rzęsiście o-« 
2(Ui n y m t o r z e w oba dni od godziny v v v n n w h d a się za zupelnem zniesieniem 

i 'rirohibicii Należy się spodziewać, że 
*e»5, S i ę d o w i adu jemy w zawodach okres „suchy" wkrótce przejdzie 
W p , udział najlepsi kolarze torowi! 
Pii<L ~.e i dotychczas zgłosili się już: 

Frączkowski (WTC), 

8 milionów hektolitrów wódki 
potrzeba jeszcze dla „mokrej" Ameryki , j 
W AMERYCE JEDEN STAN ZA. IMM^^l^JlT^lJ^H 

•YIYIS>-„ 

LarSi Włodarczyk (WTC) I P r Z e d m m e m 

^ r w s z y mecz o wljście do Ligi! 
Stern 1 oleski ttWBWI odbędzie się w niedzielę między 
^ I . t e s t ą p I e I i t a toKrw&M ' 0 d z k i m -Union - Touringiem" a mi-

nidt IFIOH Dałłi!r D„„2 -strzem poznańskiej klasy A — Legją 
zostanie rozegrany o godzinie 10 30 na 
boisku DOK. Wobec dobrej formy 

zapowia-

»01 
P 
P 
^ U rm?n 2 m r l d t ' Klatt. Rettig, Raab, Zim 

'an, Dressler, Freund i inni. i "boisku" DOK.' Wobec 
strzosh wyścigu rewanżowego „o mi- ' Union-Touringu i Legji mecz 
fclnnv ,°- P o l s k i " odbędzie się trzygo- - 1da się bardzo ciekawie. 
Wyśpf b l e K amerykański parami oraz W dniu dzisiejszym trener p. Krenek 
T 0 l l r i

K ,?a motorami. Impreza „Union - przeprowadzi specjalny trening zespo-
i r n P r e ' s , będzie jedną z największych łu łódzkiego, przyczem położy on głów-
W kraii , 0 , a r s k i c h w bieżącym sezonie ny nacisk na zestawienie linii ataku. — 
lcp S z J" ' k t óra ze względu na dobór naj- Union-Tohrinp! zorganizował na ten 
sacv'in!„ t o r ° w c ó w zapowiada sie sen- mcc.', przedsprzedaż biletów w firmach: 

m i e - | „Leo", Wagons-Lits i Dietek 

uzyska również prawa obywatelskie. 
Władze rządowe liczą się już z tym 

faktem i przygotowują zapasy. Posia­
dają ich tylko 11 miljonów galonów, pod 
czas gry w r. 1917 ogólna konsumeja 
wyniosła 167 miljonów. a zupełne znie­
sienie prohibicji jeszcze bardziej zwięk­
szy konsumeję. 

Obliczają, że Ameryce potrzeba bę­
dzie jeszcze około 200 miljonów galo­
nów spirytusu, czyli około 8 miljonów 
hektolitrów. 

Z faktem tym winna się liczyć i Pol­
ska, która posiada bardzo znaczne za-

'pasy czystego alkoholu i któraby mo-
|gła łatwo zwielokrotnić swoją obecną, 

ograniczoną produkcję. 

słuszność poczynań rządu narodowo-
socjalistycznego. Zbierał podpisy pod 
petycię profesorów, by zaprotestować 
przeciwko tym niemieckim pisarzom 1 
uczonym, którzy zmuszeni byli uciec 
zagranice przed prześladowaniami hit­
lerowców. 

Rektor uniwersytetu, konfident i o-
szust w jednei osobie — oto sylwetka 
oskarżonego. Być może jego oddanie 
obozowi rządzącemu spowodowało wy 
jątkowo ł?godnv wvmiar kary. Skaza­
ny został na 2 1 pół roku wlez '^ 'n . 

T. Kar. 

|i;i||ll!l!!lil!!lililll1ll,l|lt!illlll:iiilllj 

Dzfał ofkla'iv' 

Komunikat Zarządu Nr. 29 
z dnia 25 Hpca 1933. 

Korygując uchwałę W. G. i D. karze 
się za wodnika Sokołowskiego Władysła 
wa (ŁTSG) 4-tygodniową dyskwalifikacją 
od dnia 26 lipca 1933 do dnia 23 sierpnia 
r. b. za obrazę sędziego linjowego pod­
czas zawodów w cniu 3 czerwca r. b., za­
wodnika Krauzego Ottona (ŁTSG) suro­
wą naganą za niesportowe zachowanie 
się wobec sędziego linjowego podczas za­
wodów w dniu 8 czerwca r. b. 

Komunikat Nr. 53 
Wydziału Gier i DysCvi'i 

z dnia 26 lipca 1933 r. 
1) Przenosi się następujące zawody: 

Huragan — Ikape w dniu 30.7.1933 r. 
godz. 11-ej na godz. 17-tą, przedmecz 

rezerw o godz. 15. 
Union-Touring III — ŁKS w dniu 30.7 

1933 r. z boiska Union - Touring na bo­
isko WKS godz. 8.30, hko przedmecz 
zawodów o wejście do Ligi. 

2) Z powodu zawieszenia AKS „Strzt 
lec" (Aleksandrów) odwołuje się wyzna­
czone zawody na dzień 30.7 33 r. Mor-
gensztem — AKS „Strzelec" (Aleksan­
drów). 

3) Przenosi się zawody w dniu 6.8.33 
r. WKS III - Widzew III , z godz. 9-ej n* 
godz. 15-tą, jako przedmecz zawodów 
Huragan — Sokół (Zgierz), 

4) Podaje się do wiadomści Kolejowemu 
K. S., że zawodnik Kunc Zygmunt nie 
figuruje w ewidencji ŁOZPN, w związku 
z powyższem zawody o mistrzostwo, w 
których brał udział wspomniany zawod­
nik będą zweryfikowane walkowerem na 
korzyść przeciwnika. 



K u r i e r H a n d l o w o - P r z e m y s ł o w y 
łódzkiego. okręca włókienniczego. 

Zwyżka cen 
PRZĘDZY CZESANKOWEJ 
i słabe Jej zapotrzebowanie. 
W związku ze znaczną zwyżką cen 

wełny surowe] na ostatnich aukcjach 
wełnianych, na tutejszym rynku przę­
dzy czesankowej zaobserwowano osta­
tnio bardzo mocną tendencję, a co za 
tern Idzie bardzo poważną zwyżkę cen. 
Zaznaczyć należy, iż obecne ceny przę 
dzy czesankowej, w porównaniu z ce­
nami, jakie obowiązywały w tym sa­
mym okrsie roku ubiegłego, zwyżkowa 
ły przeciętnie o 30 procent. 

Równocześnie ze zwyżką cen przę­
dzy czesankowej, zanotowano na tu­
tejszym rynku kolosalny spadek zapo­
trzebowania, co jest rzeczą zrozumia­
łą, jeżeli się zważy, że odbiorcy przę­
dzy czesankowej, a mianowicie zarów­
no większe, jak i mniejsze tkalnie weł­
niane, nie bacząc na zwyżkę tego pół­
fabrykatu nie są w stanie zastosować 
zwyżki cen tkanin, ze względu na bar­
dzo słabą koniunkturę. 

Zakupywanie więc przędzy czesan­
kowej przez te tkalnie po cenach obec­
nie obowiązujących, przy jędnoczesnem 
pozostawieniu bez zmiany cenników 
tkanin, nie wytrzymuje w żadnym ra­
zie kalkulacji i tern właśnie tłumaczy 
się obecny kompletny zastó] na rynku 
przędzy czesankowe). 

Tranzakcje zawierane były ostatnio 
jedynie w wypadkach wyjątkowych, w 
razie najkonieczniejszej potrzeby. Tkal­
nie natomiast, jak narazie pozbywają 
się przędzy czesankowej, zakupionej 
przed zwyżką, po starych cenach,,.Jąk 
długo sytuacja ta potrwa, trudno prze­
widzieć, w każdym razie odbiorcy przę 
dzy czesankowej mają nadzieję, że 
przędzalnłcy zmuszeni będą zejść z cen 
dotychczasowych, tkalnie bowiem cze­
sankowe nadal powstrzymywać się bę­
dą od zawierania tranzakcyj. 

Ceny przędzy czesankowe] od chwi­
li załamania się kursu dolara ustalone 
zostały we frankach szwajcarskich, 
względnie we frankach francuskich. — 
Warunki pokrycia nie uległy tutaj wię­
kszym zmianom i uzależnione są, analo­
gicznie do innych branż, położenia ma­
terialnego, w jakiem w danej chwili znaj 
duje się dostawca, względnie odbiorca. 
O ile odbiorca decyduje się na zapłace­
nie całkowitej należności w gotówce 
otrzymuje on dość znaczne skonto go­
tówkowe, w przeciwnym razie płaci 
ceny brutto, zaznaczyć jednakże nale­
ży, że weksle przyjmowane są jedynie 
od takich odbiorców, którzy dotychczas 
wywiązywali się bez zarzutu ze wszyst 
kich swoich zobowiązań. (ag) 

PRZĘDZA BAWEŁNIANA 
ZNIŻKOWAŁA. 

W związku z niejednolitą ogromnie 
tendencją na rynkach surowej bawełny 
amerykańskiej, w dniach ostatnich zano­
towano na tutejszym rynku przędzy ba­
wełnianej osłabienie tendencji, która wy­
raziła się w zastosowaniu zniżki cen 
przędzy bawełnianej w wysokości 1 cen­
ta na kg. 

Numer przędzy bawełnianej, cieszący 
się stosunkowo największym popytem, 
sprzedawano w związku z tem w dniu 
wczorajszym po 44 centy za kg., przy-
czem obecnie notowana jest tendencja 
całkowicie utrzymana z odcieniem jed­
nakże nieco słabszym, (ag) 

Zbyt kaloszy 1 śniegow­
ców w Polsce. 

Zbyt kaloszy wynosił w Polsce w 
maju 19.253 par na sumę 59.000 zł.-Zbyt 

kaowców wynosił 15.138 par na sumę 
n.oOO zł., zbyt. obuwia gumowego — 

943.466 par na sumę 1.571.000 zł. 

Uproszczone księgi handlowe 
posiadają także moc dowodową przy wy­

miarze podatku dochodowego. 
Łódzkie sfery gospodarcze podjęły I tu potrzeba wydania specjalnego zartą 

kroki na terenie ministerstwa skarbu ce- Jdzenia i Już w ^ y ^ J * ^ ™ * 'BFFJFFI! 
lem miarodajnego wyjaśnienia sprawy 
uproszczonych ksiąg handlowych, intere 
sujący szeroki ogół płatników. 

Jak wiadomo, w myśl odnośnych po­
stanowień księgi handlowe prowadzone 
na podstawach uproszczonej buchalterji, 
posiadają moc dowodową, jak normalne 
prawidłowe księgi handlowe przy wymia 
rach podatku przemysłowego od obrotu. 

Sfery gospodarcze zainteresowane są 
aby powyższy przywilej przysługiwał 
również przy wymiarach podatku docho­
dowego. 

Dowiadujemy się, iż ministerstwo 
skarbu przychyla się do tego postulatu, 

• « . . . . . . l i . 

cych przepisów uproszczone księgi han­
dlowe mogą służyć za podstawę przy 
wymiarach podatku dochodowego, jak 
wszelkie księgi i zapiski osób nieobję­
tych art. 21 ustawy o podatku dochodo­
wym. Art. ten dotyczy osób prawnych 
(spółek z o. o., sp. akcyjnych i t. p.) obo­
wiązanych i nieobowiązanych do publioz 
nego składania rachunków, lecz prowa­
dzących prawidłowe księgi handlowe. 

Wobec tego, pożądane uprawnienie 
posiadają wszystkie osoby fizyczne, pro­
wadzące uproszczone księgi. 

Należy czekiwać, iż władze skarbo* 
we oficjalnie potwierdzą w najbliższych 

Na łódzkim rynku 
walutowym 
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wychodząc z założenia, iż nie zachodzi dniach powyższe wyjaśnienie, (o) 

Czy będzie zawarły kartel gumowy. 

w notowaniach giełdowych, jak 1 j ( 

obrotach prywathych wykazał z' l l l t ;* „. 
silniejszą tendencję. W godzinach j, 
nych utrzymywały się jeszcze o W * \ \ 
szc kursy dla dolara 6.36 w P ' a C C l !U . 
6.37 w żądaniu w obrotach p rywat "^ 
zaś Bank Polski płacił przy minintf'., 
podaży 6.27. Zaledwie iednogros/o , 
różnica między kursem kupna i s r > r

l

/ na* 
ży najlepiej świadczy o spokojnych| 
strojach rynku i nikłym zakresie ' " „ , 
zakcji. Po giełdzie warszawskiej „, 
dencja ula dolarów znacznie się *"'\a 
cnlla i Ustalił się kurs 6.40 w piaCCLJI,r 
6.42 w żądaniu. Oficjalny kurs c t f » 

6.45 i kabla 6.46. Przy mocniejsze] 'L 
dencji podaż dolarów była średnia-1 
potrzebowanie jak zwykle bardzo 

Decyzja zapadnie na 
Zgodnie z naszą zapowiedzią odbyły 

się wczoraj w Lodzi pertraktacje przed­
stawicieli krajowych fabryk przemysłu 
gumowego w sprawie ponownego powo­
łania do życia syndykatu, rozwiązanego z 
dniem 1 marca r. b. 

Na konferencję, której obrady toczyły 
się w Helenowie blisko 12 godzin, przy­
byli delegaci wszystkich polskich iabryk 
gumowych z Łodzi, Grudziądza, Warsza­
wy, Krakowa, Krosna i Lidy. 

Obradom przewdniczył dyrektor na­
czelny krakowskiej „Delki" p. Zins. 

Tematem żmudnych obrad była spra­
wa natychmiastowej organizacji zrzesze­
nia przemysłu gumowego, regulującego 
produkcję i sprzedaż fabryczną, skon-

dzisiejszej konferencji 
centrowaną w centralnem biurze sprze­
daży. 

Obrady do porozumienia jednak nie 
doprowadziły, gdyż nie udało się ustalić 
klucza na podstawie którego nastąpiłby 
podział produkcji między poszczególnych 
kontrahentów. 

Mimo zarysowanych trudnych do 
przezwyciężenia przeszkód, postanowio­
no obrady kntynuować jeszcze w ciągu 
dzisiejszego dnia. 

Od rezultatu dzisiejszych obrad zale­
żą ostateczne losy kartelu, gdyż w razie 
niepowodzenia,podjętej akcji, wznowię-

I
nie dalszych* prób' staje się conajmniej 
wątpliwe, (c) 

I l i l i i flhi>nr>b • ł i l r M P f i n r ' / d o 

Tendencja dla złota wczoraj poj 
nio osłabła. Kurs dolarów złotych \ 
żył się do 9.12 w płaceniu i 9.15 * 

-Jem pr 
k otrzeć „ 
, Osiągnęła 
^lema ni, 

r a t»y jaki 
spose" 

c»- Nie 
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bihwidacla zatargu w Supraślu 
w fabrajce wSókiennSczel Cy r̂ona. 

Warszawa, 26 lipca. , tej przez ministerstwo opieki społecznej 
ustalono, że białostocki cennik płac dla 

(PAT). Dnia 25 i 26 b. m. odbywały 
się w ministerstwie opieki społecznej 
pertraktacje przedstawicieli pracodaw­
ców i robotników w związku ze straj­
kiem w fabryce włókienniczej H. S. Cy-

rton w Supraślu pod Białymstokiem 
które doprowadziły do uzgodnienia spor 
nych stanowisk. 

Na podstawie propozycji wysunię-

przemysłu włókienniczego z dnia 26-go 
czerwca 1933 roku obowiązuje rów­

nież fabrykę S. H. Cytron, z tem, że 
różnica płac wynosi dla tkalni 15 proc, 
dla przędzalni 10 proc, dla wykończal-
ni i Innych oddziałów — 8 proc. Nikt z 
robotników za strajk nie zostanie z fa­
bryki wydalony. 

Giełda pieniężna. 
Warszawa, 25 lipca . amerykańskie) tendencja dla papierów procen 

Na dzisiejszem zebraniu giełdy walutowo-1 towych, zarówno państwowych Jak i prywat-
dewizowej w Warszawie tendencja dla dewiz] nych była mocniejsza. Większych tranzakcyj 
była niejednolita: mocnie) kształtował się kurs I dokonano 4 proc. pożyczka dolarowa, 7 proc 
dewizy amerykańskie), szwajcarskiej .i duńskiej.I stabilizacyjna i 8 proc. listami m. Warszawy' 
Zapotrzebowanie na dewizy było bardzo małe. I Notowano 3 proc. poż. budowlana 39, 4 proc! 
Bartk Polski płacił za banknoty dolarowe 6.27.| dolarowa 48—49—48.50 (+50), 4 proc. Inwesty-
Notowano: Belgja 124.90, Holandia 361.25, Ko--cyjna zwykła 104 (+50), 5 
penhaga 133.85, (+35), Londyn 29.90 (—4), No­
w y Jork 6,45 (+?),_ wypłata telegraficzną na 

daniu przy podaży znacznie przekra^, 
jącej potrzeby rynku. Ruble ztôIFFL 
chowujące dotychczas kurs bez ziuj .j 
wych wahań wczoraj spadły o , ̂  
grosze do 4.82 w płaceniu i 4.85 f 
daniu. Podaż rubli mimo słabszej ' j , 
dencji ograniczona, zapotrzeboW* f 
zupełnie nikło. k (r 

Przy minimalnych tranzakcjach K 
sy walut europejskich wahań w c * ^ 
nie wykazały przy jednolitej u t r z y m y 
tendencji: funt w płaceniu ¿9.80 i ^ j | 
daniu 30.00, frank francuski 35.00 w .Iw 
ceniu I 35.10 w żądaniu, szwajcarski \. 
w płaceniu i 173,25 w żądaniu, rn aA 
niemiecka 211 w płaceniu i 212 w WJJ 
ńlu, szyling austrjacki 100 w płacCft ' 
J01 w żądaniu, i, gulden gdański l ' 4 j . j 
płaceniu i 175 w żądaniu. Poda* w S ' 
kich walut dostateczna. . ty 

Kurs łódzkich 8-lo procentowymi 
stów zastawnych bez zmiany 38 w h 
cenju i 38,5 w żądaniu. Zainteresowju 
Ustami małe. Inne papiery bez 

Cło wywozowe 
od odzieży i bielizny, j 

W „Dzienniku Ustaw" ogłoszono V, 
porządzenie ministrów skarbu, t > T ł J 

słu i handlu oraz rolnictwa 1 reform'^ 
nych z dnia 30 czerwca 1933 r. W s ^ j -
wie cel wywozowych. Mocą teg° ' (|i 
porządzenia zostały wprowadzona 
wywozowe od odzieży i bielizny W a 
sokoścl od 215 do 500 zł. za 100 U -

«lny żj 
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Nowy Jork (kabel) 6.46 (+8) . Paryż 35.03. Pra 
ga 26.54, Szwajcaria 173.02 (+2) , Wiochy 47.20 
(—5), w obrotach międzybankowych dewizy 
na Berlin 213.45 (+15). W obrotach prywat 

„ proc. konwersyjna 
44, 5 proc. kolejowa 39.75, stabilizacyjna 50.50 
— 31 (+75). 10 proc kolejowa 101. 8 proc. l i ­
sty zastawne Towarzystwa Kredytowego Prze­
mysłu Polskiego (funtowe) 52,50—52. listy za­
stawne 1 obligacje banków państwowych bez 
zmiany, 4 I pół proc. listy ziemskie 40.50—41., 

na D e n n i ao.to i • m/. v. u u . u m v i i v , j 
nych; marka '"cmiecka 211-211.25, funt angiel- 7 proc. ziemskie dolarowe 39.25, 5 "proc. War 
ski w gotowce 29.90, szyliiiR austriacki 100.25, szawy 51.75-52.50 8 proc Warszawy 4 1 7 5 -
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l l i e mocna dokonane a nienotowanc: 7 proc. stabilizacyjna 

tendencja panowała dla akcyj Lilpopa, przy odcinki po 100 dolarów 54. 8 proc dillonowśka 
K a p o k k i a ° 7 g ^ r ^ T ł ' ^ ,̂ I0W,AA°Ć 7 1 \ 4 ' p 6 t p r o c - Warszawy odcinki S 100 zło. i+ln „ . .5 . V p o p y u lO-GS—10.95 tych 97. 5 proc. Warszawy odcinki po 500 zło-
ni4n,V+5MAKCLE s t r a c h o w l c k l e c h c | a n o płacić tych 56. odcinki po 200 złotych 64.ODCINKI po 

100 złotych 65.50. 10 proc. Lublina 33.50 za 7 Papiery procentowe. Dla papierów procen- proc. slaska chciano płacić 45.50. za 7 proc. 
towych w związku ze zwyżką kursu waluty ' warszawska — 42.50. za 8 proc. Lodzi — 38. 

C L E Ł D A I B O I O W O 
Warszawa, 25 lipca 

Na dzisiejszem zebraniu giełdy zibożowo-to-
warowej w Warszawie ogólny obrót wyniósł 
617 ton, w tem żyta 100 ton. Notowano za 100 
klg. parytet wagon Warszawa w handlu hurto­
wym, w ładunkach wagonowych: żyto standard 
I-szy 19.50—20.00. żyto nowe 17.25—17.75, psze­
nica czerwona jara szklista 37.00—38.00. psze­
nica jednolita 36.00—37 00. pszcenica zbierana 
35.00—36.00. owies fcdholitv I S.00—19.00. owies 
zbierany 17.00-18.00, jeczmle/t an kasze 17.00— 
17.50. gryka 19.00—20.00 proso 20.00—21.00. 
groch polny z workiem 24.110—27 00, groch Vic­
toria 32.00—3fi.00( wyka 14.00-15.00, łubin nie­
bieski 10.00—10.50. łubin żółty 11.00—12.00. sie­

mię lniane bazis 43 .00—45 00. rzepak zimowy 
34.00—35.00, rzepak zimowy 41.00—43.00, maka 
pszenna gatunek pierwszy luksusowa 60.00— 
65,00, maka pszenna gatunek pierwszy 53.00— 
60.00, maka pszenna gatunek drugi po luksuso­
wej 50.00—55.00. mąka pszenna gatunek trzeci 
poślednia 25.00—35.00, mąka żytnia pytlowa 
34.00—35.00, mąka żytnia sitkowa gatunek dru­
gi 25.00—26 00. mąka żytnia razowa 25,00—26.00 
otręby pszenne szale 13.00—14.00, otręby pszen 
no średnie 12.50—13.50, otręby żytnie 10.00— 
110.50, kuchy lniane 18.00—19.00, kuchy rzapa-
• kowe 14.00—14.50, kuchy słonecznikowe 16.00 I 16.50 

leżnie od gatunku tkaniny. 
Wolne od cła wywozowego sa ^ 

ry, wywożone w ruchu podroż11^" | 
przeznaczone dla własnego użytku jj< 
jeżdżających zagranicę, oraz 
wywożone w małym ruchu granî TU! 
W innych wypadkach odzież i n ,, c, j«' 
jest zwalniana od cła na podst^ 
świadczeń Instytutu Eksportowe?0,jitll 

Rozporządzenie weszjo w iyc»e 

7 lipca 1933 r. 

POSLULAIY ROIJNFN'"̂  
AMERYKAŃSKELI. ;1, 

Kongres amerykańskiej federalo 
cy, skupiającej około dwa i pół ^"jM 
robotników, uchwalił polecić v\s7N',,jS' 
syndykatom robotniczym, abv «l'V̂  
ły się natychmiastowego wprow^L^j 
30-godzinnego tygodnia pracy w ' , f 
6 godzin pracy w ciągu 5-clu t U 

5 godzin pracy w ciągu 6-clu dni- jK 
Jednocześnie robotnicy domailaLj«>' 

nieobnlżenia zarohków, oraz obp M 
kowego ubezpieczenia na wypadd' 

,.ku pracy z funduszów nracoda* j^t 
; koszta te powinny być. •"'"•-lem '..vett 
iiików. wliczone do ko-•• '^4^ 
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t ł u m , 
lako narządzie propa­
gandy w hitlerowskich 

Niemczech. 
Czego w dziele propagandy na rzecz 
"'cnego reżymu Niemiec nie zdoła 
r o b ic szkoła, prasa, kino, teatr, radjo, 
0 skonać mają związki 1 organizacje, 
J 1* cUgłe mobilizowanie tłumów. Tym 
to&obem prowadzona zgóry propagah-
J otrzeć ma do każdego obywatela. 

Osiągnęła ona już dzisiaj ten wynik, 
e Niema niemca, któryby dobrowolnie, 
l y Przymusowo nie został wciągnięty 

r a tny Jakiegoś związku lub organlza-
u ' Niesposób ich wszystkich wyliczyć, 

^starczy stwierdzić, że wszystkie 
niziny życia 
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C z y T r o c k i 
Mąż zaufania Stalina ma 

w r ó c i 
odbyć naradą 

d o Ros j i? 
z banitą sowieckim. 

Paryż, 26 lipca. 
(PAT). „Le Populaire*' nie wymie­

niając zdecydowanych wniosków ze­
stawia szereg faktów, które mówią sa­
me za siebie: 

W miejscowości Royat przebywa Li­
twinow. Okazuje się, że w hotelu, są­
siadującym z mieszkaniem Litwinowa 
zatrzymał się Trocki. Czy Trocki I LI-

Jak donosi pismo, znajduje się mąż zau­
fania Stalina, który ma wszelkie dane 
do konferowania z banitą z Prlncipo. 

Nie jest również pozbawione pewnej 

rządu Jedynie grupa literatów 
meiern na czele. 

Duha-

*• 

Paryż, 26 lipca 
(PAT). Ambasada sowiecka zaprze-
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pointy sensacyjna wizyta wczorajsza ; c z a kategorycznie wiadomościom jako 
posła Dowgalewskiego u Paul Bortcou-'-
ra oraz list grupy przyjaciół Trockiego, 
nadesłany do redakcil „Le Populaire , 
stwierdzający, że w sprawie przyjazd zairzymai M I ; iiui.ni. w.., 

twinow odbyli Jakieś poufne rozmowy I stwierdzający, że w sprawie p r z y t o n u , , 
trudno stwierdzić. Wraz z Litwinowem Trockiego do Francji interweniowała u 

Proces o zajścia w pow. 
Dwaj oskarżeni zwolnieni z wiezienia 

V L H j W — -

by komisarz spraw zagranicznych Li­
twinow opuścił miejscowość kąpielową 
Royat I przebywać miał obecnie w Pa­
ryżu. 

żywieckim 
Co zeznają 

sPo| ~** * , c i a 1 wszystkie warstwy 
ni Czne zostały niemi objęte. Urzęd 
iy

 C z y wolne zawody, robotnicy fl 
„ c 2

 111 « y umysłowi, byli wojskowi 
A spod S p 0 r t o N V C y * ś w i a t naukowy czy go-

si c » a r C Z y ' ^ żczyżn i czy kobiety, star 
bioj.V m , °dzi , pracodawcy czy praco 
^ y ' Pracujący czy bezrobotni — 
Món C y m u s z a - D y ć częścią składową 
tząc I komórek organizacyjnych, two 
etui 1 Z W * ! a c h o w e ..słupy" spole-
j ą c e ' n a d któremi stoi państwo, czuwa-
j c

 p°zatem nad każdą dziedziną przez 
.kowanych zgóry komisarzy. 

świadkowie - Konfrontacja na sali sądowej 
. . . . J Ï. . N E , I n l n v m i m n v nr7VÇ7PÎ1l TUE 

Astern ten, imitowany częściowo z 
**Mowsklch korporacyj, cechuje we 
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aż do obowiązku za 
w ' h

a l a tajemnicy nazewnątrz w pe-
W ciałach. Wszelkie godności wy-
^ 5 S ą J e d y n i e d r ° 8 ą "Otumacjl. 
ki ''kie poprzednio istniejące ; w.ąz-

,..0staly albo ..ujednolicone", albo 

Wadowice. 26 lipca. 
W rozprawie wadowickiej o zajścia 

antyżydowskie w powiecie żywieckim 
otwarto onegdaj po południu postępo­
wanie dowodowe. Zarządzono zbadanie 
świadków. 

Jak się okazało, pierwszy świadek 
Jan Machała W międzyczasie zmarł. 
Przewodniczący zarządził odczytanie 
zeznań tego świadka, poczem obrońca 
dr. Liwo postawił wniosek, aby wypu­
szczono na wolność odpowiadających 
z więzienia 14 oskarżonych. 

Adwokat dr. Ozowski wniósł o prze 
prowadzenie dochodzeń, celem ustale­
nia wśród jakich okoliczności złożyli 
oskarżeni w czasie dochodzeń policyj 
nych i śledczych zeznania obciążające, 
o dołączenie wyników tycfi dochodzeń 
do aktów sprawy i o odrodzenie obec­
nej rozprawy do ukończenia dochodzeń 

Prokurator Pelz sprzeciwił się tym 
wnioskom a trybunał p o nąrazię posta-

r.owił zwolnić z więzienia jedynie os­
karżonych Zająca 1 Rybarskiego. Drugi 
wniosek trybunał odrzucił, 

Następnie zeznawał pod przysięgą 
świadek Michał Ryłko. 

Oskarżony Surma powiedział mtt, że 
żydzi chcą objąć w Polsce władze I 
wzamian za to oharują pożyczkę. Surma 
wyraził sie wówczas: 

. A niech dają pożyczkę, ale trzeba 
przeciwko nim demonstrować. 

W dalszym ciągu opowiadał Ryłko, 
że zastał u Surmy większą i!j<V. osób 
oraz pewnego nieznajomego, który Ktt* 
zał podnieść im ręce i przysiąc, że nie 
łdrądza tajemnicy. Następnie oznajmił 
on, że można żydom wybijać szyby, bo 
przyszedł taki rozkaz, Na pytanie W0 
tanta dr. Rogorzft wyjaśnia oskarżony 
Surma, że dwa razy tygodniowo przy­
chodzili do ttlego członkowie organiza­
cji po pocztę i dlatego odbywały się u 
niego zebrania. Dlaczego wówczas ów 

zorganizowanego ¿«ios 
ruszenia" całego społeczeń-
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 l d z i e oczywiście dalej robota ści 
•Iskowa. Relchswehra powołuje 
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^ ' t w o r z ą armję rezerwową, a sztur ulJvki
 hitlerowskie, wzmocnione wcWo 

lut m l o d d z i a , a m l Stahlhelmu, stanowią 
j^^wnolegle do Relchswehry 1 więk-
^ 0 ( ł niej wojsko zawodowe, zacho-
%\ n u m e r a c l e dawnej armjl cesar-

^ , 2 o , tu szturmowców tworzy t. zw. 
h ^ T < rodzaj plutonu, 4 do 5 Scharen 

Truppę o sile 80—100 ludzi 
. ^anja), 4 do 5 Truppen iworzą 

Londyn, 26 lipca. 
(PAT). Na jutrzejszem plenarnem 

posiedzeniu konferencji ekonomicznej 
sprawozdawcy obu komisyj: monetar­
nej i ekonomicznej, a mianowicie fran­
cuski minister skarbu Bonnet i brytyj­
ski minister handlu Runciman złożą spra 
wozdania ze swych komisyj a następnie 
premjer Mac Donald złoży sprawozda­
nie z posiedzenia prezydium i przedło­
ży wnioski co do odroczenia konferen­

cji. 
Nad sprawozdaniami temi rozwinie 

się dyskusja, w której przewidywane 
jest zabranie głosu przez delegatów sze 
regu krajów. 

Delegat polski wiceminister Koc w 
dyskusji tej głosu zabierać nie żarnie* 
rza, Dyskusję zakończy mową prezy­
denta konferencji premjera Mac Donal­
da, która będzie równocześnie zakoń­
czeniem obccnoj fazy konferencji. 
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^ a sHe około 400 ludzi (batalion), 
iJftn5 S t t t r m e d a i a - Sturmband o ino ok. 
\ R (pułk), 4 do 5 Sturmànd 
«viarie o sile ok. 6000 (brygada), 
o^arten tworzą Untergruppe o sile 
I,' iS.ooo ludzi (dywizja), wreszcie 2 
t , t rKruppen składają się na Gruppe 
(ij korpus armjl o sile ok. 25.000 ludz* 
^^^'iednie oddziały motorowe, sit' 
L sk'.e, aeroplanowe itd. dopełniaj* o-

^ v , y takim aparacie napoły lub ozy 
^ ^'"iskowym ułatwione Jest mano 

°wanie masami, będące z jednej stro 
[P r zeg l ą d e m sU 

1 wielkim 
sprawności, t dru-

n ^m\m atrakcyjnym momentem 
c ?

 ,1;,aandy, przemawiającym zwlasz-
<io psychiki spoteczeństwa, którego 

'«lem nigdy nie przestał być duch ko-

I u - też niema niedzieli i święta istnie-
^ c 8 o lub świeżo ad hoc utworzonego, 

Z b y i y widownią Jakiejś manifestacji. 
ycke lz U g e » ( „Fahnenweihe", „Fcuer-
ńi , j s t a , y ich program, a akumulacja 
'•znoścl patriotycznej — to ich cel i 
saltai. 

więto Poczdamu, święto 
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Konflikt wśród socjalistów francuskich. 
Gzupa p r a i w j c w r o a p r z e c i w k o tfMuwnowt. 

Paryż, 26 lipca .która zawierać ma między Inueml od-
[ d a t ) lutro w izbie deputowanych1 powiedź na ataki Bluma i Paul Faure, 

, san colberta odbędzie się posiedzę-1 Konflikt w tonie socia zinu francus-
n\* Roc la l l s tyczneJ grupy parlainetarzy-1 kiego pomimo wakacji politycznych po-
s ów stanowiących prawe skrzydło i głębia się, a lego konsekwencje zaryso-
narSi które zostało potępione przez kon> wulfl się wyrazn.e z chwilą wznowienia Iris paryski z dnia 14 lipca. Na pośle-, prac izby deputowanych . senatu, 
dzeniti tem ma być uchwalona odezwa, i 

Cbniżka piat igównifoów. 
Cezeczenie speejatnei komisji rozjemcze*. 

innych kopalni ustala się stawki tabeli 
niższe od 4 do 9 prpc. od stawek ustalo­
nych dla kopalń ks. Pszczyńskiego. 

Powyżej ustalone płace robotnicze o-
bowiązują od 1 sierpnia r. b. do 1 lipca 
34 r. i mogą być wypowiedziane na 1 mie 
siąc przed upływem tego terminu. Q ile 
wypowiedzenie w tym kierunku nie na­
stąpi, powyższa tabela płao obowiązuj 
na dals*e trzy miesiące z jednomiesięcz-
nem wypowiedzeniem. 

nieznajomy przyszedł, nie umie wytłu­
maczyć. 

Następny świadek Ludwik jedrkie-
wlez na wniosek obrońcy dr Liwo ze­
znaje beg prsysięgi, gdyż w sądzie 
grodekim ma w związku z tą rozprawą 
dochodzenie. Jędrkiewicz nie wnosi do 
sprawy nic noweiro. 

Na wniosek adw. dr. Liwy zarządza 
przewodniciący konfrontację między 
świadkiem, a oskarżonym Janem KU-
siem. który twierdzi. *e w dniu 16 mar­
ca nie rozmawiał z Jędrkiewiczem. 
Świadek przyznaje, że omylił ślę co do 
tego punktu swych zezrtaft. 

Następny świadek, Jan Nienkiew.ćz, 
rćwnięż składa spraeczne -znania, co 
tłuniacjy tem, że ludzie radzili mu, by 
dużo mówił, to oskarżonych prędz,ei 
wypuszczą. Świadek Tomala zeznaje, 
że. idąc do Rajczy, słyszał, iż wystrzał 
ma być sygnałem do rozpoczęcia eks­
cesów. Świadek widział, jak tłum z o-
..rzykiem „I lurra" rzucił się na most, 
alo skoro rozległy się strzały — zbiegł, 
Następny świadek Natan Katfuś Z Raj­
czy, opisuje przebieg zajśfi przed Jego 
domem. 

Świadek w nocy poszedł do Ókltai 
widział jak tłum nacierał pa most. Wi ­
dział on oskarżonego Plaskottke i Inne­
go jakiegoś mężczyznę i twierdził, że 
z ich strony padł strzał. Przewodni* 
czący zarz«d?a konfrontację międisy 
świadkiem a Płaskonką. Oskarżony 6-
świadcza, że świadek ma do niego żal. 
ponieważ jest mu winien zł. 2.7R za wę­
giel. Kalfus potwierdza, że oskarżony 
jest winien mu te pleniądse, Jednak nie 
ma do niego żalu. 

Na tem rozprawę przerwane. 

pracy, 

Katowice, 26 lipca. 
(PAT) Specjalna komisja rozjemcza 

dla ustalenia płac w przemyśle górni­
czym na posiedzeniu w dniu 25 b. m. pod 
przewodnictwem komisarza demobiliza-
cyjnego inż. Seroki ustaliła, że stawki 
tabeli płac pracowniczych na kopalniach 
węgla kamiennego i w koksowniach na 
Górnym Śląsku i dodatki specjalne obo­
wiązujące od 1 ultego 32 r. dla kopalni 
rewiru centralnego i dla kopalni ks. 
Pszczyńskiego obniża się o 6 proc. dla 

święto stanu średniego, święto miodzie 
ży, obchody antywersalskie i na rzecz 
„niemieckiego wschodu" oraz szereg in 
nych w Niemczech całych przeprowa­
dziły już dziesiątki miljonów Niemców 
przez płomienie propagandy masowej, 
zapalając uczestników ogniem „narodo­
wego podniesienia", a. niestety, równo­
cześnie i zarzewiem szowinistycznej 
nienawiści w stosunku do zagranicy. 

Dlatego niezależnie od Języka, jakim 
do tejże zagranicy te czy inne czynni­
ki oficjalne Niemiec przemawiają, ba­
czyć winno się w świecie no to, co dzie­
je się w Niemczech poza tym parawa­
nem słów. Odwet, jako hasło, a walka, 
jako środek to są wytyczne tej na wiel­
ką skalę założonej propagandy. 

T. B. 

Przedstawiciel tydów 
czeskich 

przybył do Katowic 
Katowice, 26 lipca. 

Do Katowic przybył dr. Margu.lt.es, 
prezes żydowskiej partji narodowej w 
Czechosłowacji, celem ustalenia. Jak na 
terenie niemieckiego śląska stosowane 
są przepisy konwencji genewskiej przez 
wtadze niemieckie. Zdaniem dr. Mar-

.gullesa, Jeśliby nawet Niemcy uznały 
{konwencję genewska, to jednak w prak 
tyce ciągłęmi szykanami uczyniłyby 
przepisy tej konwencji lluzoryczneml. 
Ludności żydowskiej na Śląsku niemie­
ckim nię pozostaje nic Innego, jak wye­
migrować do Palestyny. 

Parlament b e l g i j s k i 
nie będzie rozwiązany. 

Bruksela, 26 lipca. 
(PAT) W parlamencie belgijskim wy­

sunięto kwestję zaufania w związku, z u-
życiean przez rząd otrzymanych pełno­
mocnictw. Uchwalono wniosek zaufania 
dla rządu 97 głosami przeciwko 79 przy 
6 wstrzymujących się. Opozycja socjali­
styczna, która zebrała półtora mUjoni 
podpisów za rozwiązaniem parlamentu, 
poniosła klęskę. 

Naatępca tronu Leopold, który posia­
da mandat senatora, wygłosił w senacie 
wielką mowę, poświęconą zagadnieniom 
kolonjalnym, krytykując ostro błędy, po­
pełnione w Kongo i zapowiadając wspa-. 
niały rozwój tego kraju. 

http://iiui.ni
http://Margu.lt.es
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Przymus tu dobra wola. 
Korespondent rzymski (jednego z na­

szych pism stołecznych) przytacza zna­
mienną rozmowę z pewnym Włochem, 
który wytłumaczył mu, jak banki włos­
kie w najcięższym dla siebie okresie 
uniknęły masowego wycofywania wkła­
dów. Sposób to bardzo prosty — powia­
da Włoch: do zagrożonego banku,przy­
dziela się dwuch faszystów, którzy ty l ­
ko zapisują nazwiska obywateli, wyco­
fujących wkłady... No,,i pomogło? — 
pyta się korespondent. — Bardzo po­
mogło... 

Gdy czytamy setki artykułów na te­
mat plagi palenia papierosów pokątnej 
produkcji, na której traci w tak cięż­
kim okresie skarb państwa, mimowoli 
przypomina się ów prosty włoski śro­
dek walki z podobnym zjawiskiem. Jeśli 
bowiem nie pomaga presja moralna, 
przekonywanie o tern, że od równowagi 
budżetu państwa zależy nasza waluta, 
a od niej kwestja przetrwania kryzysu, 
— nie zostaje chyba nic innego, jak wy­
znaczenie specjalnych policjantów, któ-
rzyby przeglądali papierośnice obywa­
teli... Żart na stronę. Ale dziś jeszcze 
działać na szkodę skarbu, który trzyma 
się niesłychanym wysiłkiem — to zbro­
dnia! 

Mózg ludzki operuje asfronomicznemi cyfrom 
Komórki mózgowe są fabrykami chemicznemi 

i baterjami elektrycznemu 

Spadek bezrobocia 
w Polsce. 

.Według ostatnich danych państwo­
wych urzędów pośrednictwa pracy, licz­
ba bezrobotnych, zarejestrowanych na 
terenie całego kraju, w dniu 22 b. m., 
wynosiła ogółem 218.540 osób, t. j . o 
2.552 osoby mniej, niż w tygodniu po­
przednim. 

liczba bezrobotnych w Warszawie 
(wraz z okręgiem) wynosiło 23.611 osób, 
wykazując spadek w ciągu tygodnia o 
634 osoby. 

Liczba bezrobotnych w Łodzi (wraz z 
okręgiem) zmniejszyła się o 465 osób w 
ciągu tygodnia i wynosiła w dniu 22 b.m. 
16.038 osób. 

Liczba bezrobotnych na Śląsku wyno­
siła 79.536 osób, t. j . zmniejszyła się o 115 
osób w ciągu tygodnia. 

Mózg ludzki w czasie działania wy­
obraża jakgdyby centrala telefoniczna., 
w której niezliczone linje telefoniczne 
łącza miedzy sobą komórki poszczegól­
ne. Profesor uniwersytetu Chicago, C. 
Judson Herrick, zasłużony badacz móz­
gu i jego fumkcyj, przedstawił w obszer­
nym odczycie w Towarzystwie Postępu 
Wiedzy w Nowym Yorku obraz działal­
ności komórek mózgowych. 

Obraz to zaiste fantastyczny. Pro­
fesor podał niesłychane w swym ogro­
mie cyfry „połączeń" międzykomórko­
wych. Twierdzi on, iż należy się po­
sługiwać cyframi astronomicznemi, aby 
oddać ilość połączeń w trakoie procesów 
myślowych. Cyfra ta musiałaby wy­
obrażać jedynkę z piętnastoma miliona­
mi zer! Aby wypisać tę cyfrę należa­
łoby wypełnić 30 tomów, liczących po 
350 stronic każdy. 

Ale i ta cyfra nie daje, zdaniem pro­
fesora Herricka, dokładnego pojęcia ani 
odbicia działalności mózgu, gdyż obej­
muje ona wyłącznie korę mózgową. 

Ile komórek liczy mózg ludzki? procesy elektro 
Wliemy już dzisiaj, iż w korze mozgo-Ice się w mózgu 

W środę, dnia 26 lipca 1933 r. rozstała się z tym świa­
tem po długich cierpieniach 

«. t w. 

Stanisława z Kantorowiczów 
B a r t o s z k o w a 

Wyprowadzenie zwłok najdroższej naszej żony, córki 
i siostry na cmentarz katolicki na Zarzewie nastąpi w dniu 
28 lipca r. b. o godz. 5-ej po poł., z domu żałoby przy ulicy 
Zamenhofa 6, o czem zawiadamiają pogrążeni w nieutulo-

i nym talu -p, * - r 
75-2 MĄŻ, RODZICE, SIOSTRA i BRACIA. 

wej znajduje się od JO do 14* miliardów Profesor Herrick twierdzi, i* ?aJ 
komórek, rozmieszczonych według pew. znanie się dokładne z przebiegiem . j , 
nego szematu topograficznego. 

„ W jaki jednak sposób odbywa sie 
komunikacja miedzy milionami tych ko-
morek — pisze prof. Henrick — o tern 
nie mamy dotychczas dokładnego po­
jęcia. Ostrożnie licząc, możemy przy­
puścić, iż każda z U) miliardów komó­
rek kory mózgowej pozostaje w kontak­
cie anatomicznym i fizjologicznym z 
conajmniej stoma innemi komórkami. 

Liczba połączeń ogólnych w tych 
warunkach musi sięgać cyfr astronomicz 
nych; połączenia te, kontakty, odbywa­
ją się jednak nie przypadkowo, a we­
dług określonych praw, których nie 
znamy jeszcze, ale które musimy zba­
dać i poznać, aby w całości móc się o-
rjentować w sposobie funkcjonowania 
mózgu. Niektóre tylko poszczególne 
prawa są nam znane dzisiaj; konieczna 
jest jednak olbrzymia suma pracy po­
znawczej i wysiłków naukowych, zanim 

luda się nam wyjaśnić i wytłumaczyć 
biologiczne odbywają-

tą procesów mózgowych elektro 
logiczuych pozwoli dopiero na P'' J t 

mowę wyświetlenie poglądów o 
niti systemu nerwowego w or^af.J 
ludzkim i będzie miało dla mew. 
takie same znaczenie jak w swoW* tJ 
sie zastosowanie mikroskopu w nfJ 
ścisłych. Według danych obecnych K 
na przypuszczać, iż mózg ludzki lefiś 
ganizmem elektro - chemicznym. f/jŁ 
rym każda komórka pełni role ia°uĄ 
chemicznej i baterii elektryczne! * 
wytwarza określone Quantum 
clektrycznei, 

Gdy mózg działa,'gdy myśli • -
wiada na rozmaite podniety z z e ^ t j 
wytwarzają komórki jego większe.'sj| 
onergji elektrycznej oraz produk"^ 
stancje chemiczne. Ale w jaki spo 
tych procesów przechodzi się do 
myślenia", to jest i pozostaje nad8 

szcze nieprzeniknioną tajemnica. 
„Dokładniejsza i ściślejsza ^ 

mość mózgu, jego anatomii i fiz!°l,: 
—- mówi prof. Herrick — jest kom,e

 ; i 

podstawą do poznania i rozwiązań'?^ 
gadki „połączeń telefonicznych" ^ 
komórkowych w mózgu ludzkim"- o 
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WYSTAWA W KAZIMIERZU NAD 
Ohcąc kontynuować tradycję wyslti* 

eMT skkh, grono artystów plastyków, prz 
cych w Kaałmiiarau nad Wisłą, urząd** 
Wystawę Sztuk Plastycznych w «tarej k*jJi 
cy Celejowskiei (u]. Sanatorska). W " ' j ł 
biorą, udział: Gineyfco, Hufnagłowna, Joh*^ 1 

mański, Korreń, Kiuczewski, Lipiński, 1 ^ 
wice - Karwowska, Lilttauerówna, Łop u S . 
Michalak, Nowiński proi. Pruszkowski. " '• 
wiioz, Ralałowski, Rogowska, Szurndło 
SzipigicJ, Topolski, Trachter, Wodnioki 
Wystawa -trwać bed»i« od 30. 7. — 30'?' 
W lokalu wystawy odbywać się będą °^ 
o szituce. 

, W dni 

S°iewódi 
dnienie 

woje* 

l i 
na b 

u C') P. 

gerania 
d l ó r e P° 
d ! W y P' 

»¡5« 
. Obec 
Cle'e ks 
10 », Kros? 

ft i a k 

•Meszki 
Hada 6, 
podkon 
, Po 
aslab} 
e l<a r z, 
! > o ś 

Zrni 

pewnego wieczora, gdy oznajmi'el?|;' 
że ją kocham. Albowiem, gdy w"/-1 .• 
ją za rękę i spojrzałem czule w 
twarzyczka jej nagle zbladła, n°. $ 
zadrgały, oczy się przymknęły ]J 
ciało zesztywniało. Oniemiałem-
jasnem dla mnie sie stało, że Lola * 
zapadła w trans. 

JEAN DE L E T R A Z 

Kobieta z zaświatów. 
Nie wiem, co mnie skłoniło do spę­

dzenia tegorocznych wakacyj w Szko­
cji. Gdy pociąg mijał małą stacyjkę In-
werness, przypomniał mi się lord Mor­
rison, który, miał niedaleko stąd swą po­
siadłość i pod wpływem jakiegoś nie­
wytłumaczonego impulsu postanowiłem 
go odwiedzić. 

Poznałem lorda Morrisona przed 
dwoma laty na placu golfowym w St. 
'Jean de Luz. Był on wówczas bardzo 
przygnębiony, gdyż stracił niedawno 
żonę i matkę jednocześnie i przyjechał 
do Francji, aby się nieco rozerwać. 
Udało się tego dokonać pewnej uroczej 
Amerykance, Loli Marquez, którą ema­
blowaliśmy wspólnie — ona jednak wo­
lała poważnego lorda odemnie, młodego 
pisarza i wkrótce odbyły się ich zarę­
czyny. Przed wyjazdem do domu, Lord 
Marrison, jakoteż przyszła jego małżon­
ka, zapraszali mnie bardzo serdecznie, 
bym ich odwiedził w Szkocji. Oczywi­
ście, zaproszenie to wkrótce wywie­
trzało mi z pamięci.—Dopiero,,gdy kon­
duktor wymienił nazwę małej mieściny, 
całe zdarzenie odżyło w mej pamięci. 

Zamek lorda Morrison była to stara, 
pańska siedziba, położona zdała od 
wszelkich ludzkich skupień, prawie na 
odludziu. Cudowna aleja lipowa prowa­
dziła do wejścia, lecz nigdzie nie w i ­
działem śladu człowieka. Zadzwoniłem, 
brama po pewnym czasie automatycz­
nie się otworzyła, i zamknęła za mną, 
gdym tylko wszedł do środka. To samo 
było dalej. Drzwi wejścia otwarły się, 
pchnięte niewidoczną siłą. światło w 

pokoju zapaliło się, gdy tylko stąpnąłem 
wewnątrz. „Widać, że lord zastosował 
u siebie ostatnie zdobycze techniki", 
pomyślałem, choć zaczynałem się już 
czuć nieswojo. 

Usiadłem i czekałem na gospodarza. 
Wreszcie' lord Morrison ukazał się. Po­
starzał się niezmiernie od czasu, gdy go 
widziałem po raz ostatni. Powitanie na­
sze było serdeczne — w miarę. Spyta­

łem o panią domu. Namyślał się chwilę, 
nim odparł.: 

— Pan wybaczy, ale lady Morrison 
jest niezupełnie zdrowa. Będzie się pan 
musiał zadowolić mojem towarzyst­
wem. 

Jego zachowanie zrobiło na mnie 
dziwne wrażenie. Ale to było niczem w 
porównaniu z tern, czego świadkiem 
miałem być później. Gdy przeszliśmy do 
jadalni, lord Morrison rzekł do niewi­
docznego służącego: „Możecie poda­
wać", i oto — półmiski i talerze zaczę­
ły same płynąć w powietrzu, ustawiać 
się na stole i napełniać się różnemi po­
trawami. Siedziałem nawpół żywy z 
wrażenia, lecz mój gospodarz zdawał 
się tego nie spostrzegać. Po obiedzie 
rzekł znów w próżnię: 

— Katarzyno, proszę podać kawy i 
likier w palarni! 

Następnie, zwracając się do mnie, 
rzekł: 

— Pozwoli pan, że mu przedstawię 
mą pierwszą żonę oraz matkę. 

Osłupiałem. „Boże, mam do czynie­
nia z warjatem!" pomyślałem w następ­
nej chwili. Ale lord nie dał mi czasu do 
namysłu, i każąc mi iść za sobą. podą­
żył przez szereg pustych pokoi do wiel­
kiej sali, słabo oświetlonej kilkoma 
świecami. Tam podprowadził mnie po-
kolei do dwuch pustych foteli i pochyla­
jąc sie. przedstawił: 

— Mój przyjaciel z Francji — moja 
matka, — moja żona. 

Byłem nawpól przytomny. Lecz 
któż opisze moje przerażenie, gdy 
usłyszałem cudowne, nieziemskie iście 
tony. wydobywające się z fortepianu, 
przy którym nikt nie siedział!... 

— Moja żona ubóstwia muzykę! — 
objaśnił lord Morrison. 

— Jakto. mylordzie — odważyłem 
się wreszcie zapytać — przecież pierw­
sza ladv Morrison nic żyje. 

— T?k jest. dziś właśnie upływa 
26-ty miesiąc od jej śmierci... — rzekł 

w zamyśleniu, zdając się zapominać o 
mem istnieniu. 

Rozglądałem się po mrocznej sali z 
uczuciem, jakie miałby jedyny żywy 
wśród gromady upiorów. W tern zau­
ważyłem w głębi czarną zasłonę, któ­
rą zrazu wziąłem za ścianę. Wiedzio­
ny niejasnem przeczuciem zbliżyłem się 
i nagłym ruchem zerwałem zasłonę. Bo­
że mój! — wydałem mimowolny okrzyk. 
W głębi siedziała bowiem na krześle ! 
Lola Marquez — a raczej jej cień — po­
grążona w głębokim śnie hypnotycz-
nym. 

Wściekłość opanowała mnie na wi - \ 
dok tej bezkrwistej, zapadniętej twarzy : 

i tych chudych rąk, splecionych kurczo- ; 
wo, które ongiś należały do zdrowej i 
najbardziej zachwycającej dziewczyny ; 
pod słońcem. Z zaciśniętemi pięściami 
zbliżyłem się do lorda: 

— Co pan zrobił z Lolą? Żądam na­
tychmiastowego wyjaśnienia! 

— Jeszcze pan nie rozumie? — od­
rzekł znużonym głosem. — Lola nie jest 
nieszczęśliwa przeze mnie... Przypad­
kiem odkryłem w niej świetne medjum 
— i oto mimowoli zrobiła mnie bogiem... 
Zapomocą substancji witalnej, jaką wy­
dziela w czasie hypnozy. ożywiam mo­
ich najdroższych — przeszłość zmart­
wychwstaje dla mnie... 

Zrozumiałem. Podczas gdy z tej nie­
szczęśliwej ucieka zdrowie i życie, on 
wraca energję żywotną ludziom, któ­
rzy dawno itiż zmarli... 

Nocy tej długo nie mogłem zasnąć, 
rozmyślając, jak wyrwać Lolę z rąk 
tego tyrana. 0 świcie ktoś lekko zapu­
kał do mych drzwi. Bvła to Lola. 

— Ratuj mnie nan. uciekajmy stąd! 
— szepnęła gorączkowo...' 

Uciekliśmy. W obawie, aby nas lord 
Morrison nie odnalazł, zaszyliśmy sie 
w głuchej wsi normandzkiei. gdzie mia­
łem odziedziczony po ojcu domek. Prze­
żyliśmy tam razem kilka szczęśliwych 
miesięcy. Lola wracała powoli do zdro­
wia i stawała sic znów wesoła, nelną 
życia dziewczyna jaką znałem ja nie­
gdyś. 

Wszystko było dobrze — aż do 

INNA W LI ANO. 

Zaniosłem ją na tapczan: wazy'^P 
Iowę swej normalnej wagi. Opafl 0^ 
mną niezdrowa ciekawość; zg<*5 ¡¡1 
światło. W ciemności zauważy łby 
ciało Loli emanuje z siebie 0 flf 
fluoresencję. Wówczas zacząłem Ljf 
sywnie myśleć o zmarłym ojcu. \ $ 
szło mi to tern łatwiej, że pokój. vV £ 
rym znajdowaliśmy się. służył 1111 

gdyś za pracownię malarską. Po LJ 
usłyszałem szelest płótna rozdamy 
na stalugach oraz szmer wyciskamy' 
by. Na drugi dzień ujrzałem ś w i e c i ' 
poczęty obraz, przedstawiający 
pogrążoną w uśpieniu. „\f 

Odtąd rozpoczęło się dla mnie }$ 
ne życie. Gdy powiedziałem 
mnie opuściła, gdyż Ją unieszcze- j j 1 

jak wpierw lord Morrison — odPa 

rezygnacją: y 
— Nie. Zostanę przy tobie. l r 

nie taki jest już mój los — pa"1 

światów... . )>j 
I pogrążałem się nadal w nico,'^' |rf 

jak inni pogrążają się w morf " 1 ^ ' 
opium. Zacząłem unikać żywych* ' 
rzystwo zmarłych wystarczy' 0,. jrf 
zupełności. Pojąłem, że mimo^'C 
ratowałem lorda Moriyona, lecz s " 
padłem na nieuleczalną chorobę- ,A 

j Z niecierpliwością oczekuje ,,r' 
i wzroku, aby uśpić Lole. Nie koc"'|.|f. 
i już. Jest ona dla mnie tylko owc, # 
' nieszczęśliwą i bierną istotą, k1"1^!'1"' 
dzieram życie, aby obdarować 
zmarłych. i. |;|

v 

Wywołuję z niebytu dusze tV c n i ii' 
rży byli mi niegdyś drodzy. C-*c-^-^' 
gę jeszcze oczekiwać? P ragnaH ' ^ r 
dostać się z tego piekła... CzV 
ję?... Kto mi pomoże?.. ffll 
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Handel uliczny będzie uregulowany. 
Nie można zezwolić na nielegalną sprzedaż, ale trud­

no jest odebrać nędzarzom utrzymanie. 
W ł a d z e a d m i n i s t r a c y j n e oprawią s p e c j a l n e p r z e p i s y . 

(s) Handel uliczny w Łodzi rozwija 
się coraz bardziej, stając się bardzo po­
ważnym problemem do rozwiązania, 
zwłaszcza wskutek negatywnego sto­
sunku do niego kuplectwa detalicznego, 
jak i władz skarbowych. 

Trudno przejść ulicami miasta, aby 
nie spotkać na każdym rogu charakte-

ciii'-
•ZNCU M 

un 

^ 4 
z z e « 

eksze11^ 
IDIAUIJM 

l im 
lica-

ch" 
Mm'1-
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n » b u d o w ę g m a c h ó w szkół 
p o w s z e c h n y c h . 

¡0 Przed kilku dniami donieśliśmy, 

„ było kupić na ulicy 
byłby wyłożony w koszyku, wózku lub 
też poprostu wisiał swobodnie na ręku 
sprzedawcy. 

Od rana do wieczora trwa ożywio 

pujćicy. 
Przyczyna? Znacznie niższe ceny 

przy pozornie takim samym towarze. 
Podkreślamy - - pozornie, — gdyż w 
rzeczywistości n-.i ulicy dostać można 
tylko tandetę. Ale kupujący me zastana­
wiają, się nad tern. Jeśli mogą kupić kra 
wat za 50 groszy, zadowoleni są, że nie 
musza, zdobywać się na większy wyda­
tek, a narazie nie myślą, jak długo bę­
dą ten krawat nosili. 

Uliczni sprzedawcy uprawiają swój 
proceder pojedynczo, albo też, jeśli ma­
ją wózek, w dwójkę. Załogę takiego ru­
chomego sklepiku stanowi wówczas 
,.koń", który ciągnie wózek i zarabia 
dziennie 1—2 złote i sprzedawca, które 

B f i E e r e u m a t y c z n e 

w stawach I mięśniach, 
neuralqję i bóle głowy z 
powodzeniem uśmierzają, 
i usuwają tabletki Toga., 
rogal wstrzymu|e nagro­
madzanie się kwasu mo­
czowego, zwalczając w 
ten sposób w zarodku te 
niedomagania Togal nio 
wywiera ubocznego szko­
dliwego działania. Do na-

oycla we wszystkich aptekach. Nr. Reg. 1364. 

ny targ Sprzedawcy uliczni mają dużą,go zarobki niekiedy są dość wysokie 
klljentelę Nawet wtedy gdy w sklepach i sięgają często 5 złotych dziennie 
jest pusto, gdy wszyscy narzekają na, Pozornie i to wydaje 

* ufvSlki , k Ut f T " d ° n i ^ > & P o b ^ w prTy kózkach ocznych Wózek mieści wszak tyle towaru. 
6 * S ^ w f s z k o n o w s ^ d m y ^ sprzedawców 'zaUe gromadzą sie Im-1 towar pocescl nie stauowl wlas 
d o w P O s t a , l o w i ł o stworzyć fundusz bu-. • " • " • " • • ^ ^ ^ ^ ^ ^ w * B * * * , ł . . . 

przez drobne oo ia ty od sprze-i Makabryczna fotografia z wsęzsenia 
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< W - L P r z e z d r °b i ie opłaty od 
kach1 « 1 « , 0 d rvczuików. Na pod.ęczni-
«NAC7I Z ,

 n y c h n i i a | y n a l e P i a n e 

Poc2 Rroszowe i w ten sposób, 
P o d r n W s z y

 o d nowego roku szkolnego 
8%zy Z n i k i m i a , y b y ć d r o ż s z e 0 1 0 

cy ? b ^ c n i e dowiadujemy się, że wydaw 
tiele 1 . g c z , l i k o w szkolnych 1 właści-
Podrft

 e s a r ń ' n i e c h c a c Podrażać cen 
lO.rrr Z n i k ' ° w , postanowili opłacać ten 
"l W 1 ° w y Podatek z własnej klcsze-
kta b c e Powyższego ceny podręczni-
ale J? l c tvlko u?e będą podwyższone. 
W v n a s ^fornmją, ze względu na 
^ \ b Y j ' n e warunki materialne uczniów 

zdatnie obniżone. 
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I1,'eszk-ii?'Cy Wczorajszej zmarł nagle w 
*tta FA U, własnem przy ul. 11 Listo-
Nknmi K , e r < ) wt i i k IV komisariatu P.P. 

•Pnr fT r Z W i k t o r W a ' d , n a n -
?as,abł n n i , i s : i r z W a , d m a n P° k o , a c P 
'ekarz h e ' n i m P r z y D y ' wezwany 
tornn.o§c: 0 r y »ie odzyskawszy przy-
stąpila z ' n a r ł . Jak ustalono, śmierć na 

wskutek ataku sercowego. 
Z i n 

owyżej reprodukujemy fotografię z więzienia dla dożywotnich na wyspie Ku­
ba. Więźniowie w czasie apelu wieczornego. 

w pJJJ^y liczył 54 lata. pełnił służbę 
^ l e l n n P a nstwowej od 1 maja 1924 r., 
W i , " ,n? stanowisku III a ostatnio IV 

l S c i r j a t u P. P. m . Łodzi. 
XV nastąpi zniżka cen 
>. Pieczywa. 

sprzedawcy. Bierze on go na kredyt 1 
zarabia na każdym przedmiocie zniko­
mą sumkę. 

Większość z tych sprzedawców nie-
,. . -ma zezwolenia na sprzedaż uliczną, po-

i e w l e j 7 ; j licjanci muszą więc walczyć z tern zia-
FT | ' wiskiem. Ody handlarz ujrzy zdaleka 

1 białą czapkę policjanta, ucieka co sił w 
nogach. Ale w 90 proc. na 100, ucieczki 
te kończą się sromotnie dla handlarzy 
ulicznych. Towar zostaje skonfiskowa­
ny, a handlarz ukarany administracyjnie 
Zarobek, często za cały miesiąc, prze­
pada. Pozostają tylko dni ciężkiej, de­
nerwującej pracy. 

Walka z nielegalnym handlem ulicz­
nym jest problemem trudnym do roz­
wiązania. Z jednej strony nie można ze­
zwolić na sprzedaż bez patentu i złoże­
nia przewidzianych opłat, z drugiej 
strony — handlem ulicznym trudnią się 
przeważnie bezrobotni, dla których fest 
on jedynem źródłem utrzymania. Han­
dlarze uliczni stanowią groźna konku­
rencję dla sklepów detalicznych, pozba­
wiają skarb wpływów, ale równocześ­
nie, trudno jest odbierać im chleb i ska­
zywać na skrajną nędzę. 

Trudna ta sprawa, jak się dowia­
dujemy, ma zostać obecnie całkowicie 
uregulowana. Władze administracyjne 

| porozumieją się z władzami skarbowe-
mi i związkami kupców - detalistów i 
wspólnie omówiony będzie sposób, któ­
ryby zmniejszył zło, t. j . nie pozbawiał 
zarobków nędzarzy, a z drugiej strony 
nie narażał na straty handel i skarb. 
Odnośne rozporządzenie ukaże się w 
najbliższym czasie. 

. Lltwłi i zwolnieni. 
Echa sensacyjnego aresztowania prze­

mysłowców łódzkich. 
T?Z*t' A , . I ( * ) W swoim czasie donosiliśmy o 1 za kaucjami w wysokości zł. 2,0^0 
dnia 28 bm. O Rodztole . ™ „ „ H R Litwina i Srol-. fCU. 

^ ^ ^ a n e ^ ż o s t a ł o P o s I e d z c n f e T o m T - ajes^tpw^n^pp 

1 mnie 4 

sszczt- . j ' 
- odPaf 

Vv-id" jie. 
- paru 

m o r f i n ^ 

wycj 1 , mi ! 
•czyto.,^ 

lecz sa"1 

robe- „f 

ze t y c j / ; 

c z y ° ' 

Tłu' 1 

^ c e n n i k o w e j dla ustalenia nowych cen 

Szu 0 s i ( : c lzen*ie zwołane zostało w ratu-
t>p n a w r , iosek zarządlu miasta, przy-
v e r t i dążeraetn jest /.niżenic eon picczy-
Sp z uwa-.ri na zanotowaną zniżkę cen 
0 5 inkach. 

\ ś n i * ? i r o w płatek, dnia 28 b. m. oraz 

m M 1 1 : : : d ^ p r z e k r o c z e n i a ' z art 276 i Adwokat iJcczyński wskazał w 
W JT ^ " s i - u c k doniesienia firmy Paul swem1 podaniu na fakt ze w rostępowa-
K. K. Na w w ^ u U . a , . . d i u 0 bu aresztowanych brak jest cech 
D e s u r m o n t , ^ Cesja polisy asekuracyj-
dokonał p. LUWLNNA r^ewzp W Y A ° , 3 RTOKONANA M D W A , A T A T E M U ; 

która uniemożliwiała v u e r z ^ , c < ; \ a r t y l t u , 276 wraz i nowym kodek-
W ^ « W ^ M ^ n ^ J ^ C J ^ 5 , a karnym wszedł w życic we wrzc-
racyinei po P '« a r z t Ja bryk. L . K m a ;se u b ! e g l e R O t C o zaś do wspom­
n i a ł ten ostai^ J e d z o n y w arewwj. " f j f r a i l c l ) H < i e j _ to, jako figu-
wnlosok o uwolnienie o b j . ł ^ ^ i S J j n a 8 miejscu na hipotece i tak 
nych za Lancia z**W prze/ proluuatu- g c e i . n ^ a s e k u r a c y j n e j n j e 

rę odrzucony. f i n v , . i . l f i „ i P m . . na órżypadło, gdyż na pierwszych miej-
Jak s.ę o b e d 0 ^ d « m ™ " " scacl HGUFUIĄ wierzyciele na sumy o 

* $ ^ Ł £ M M . -"aVow:i>!wic»e poważniejsze 

to arcydzieło, 
w k torem 

Pr 

S S y l ^ i S H a i a n i M ł o n H o w i e b a n d y K u e h c t a k ? 
S ^ ^ 1 ^ 2 5. f 7 ? i o ? i 2 . T ^ i 4 ko!' przewiezieni do wlezienia we Wronkach. 
*yehSJ- p o l i c i i Państwowej o ile do-! ( p) W z w i ą z k u 

uma p. m. od godz nv 8-e uytn «•>•«. , . „ s i 
^Poczyna urzędowanie w J O W P- Litwin jak i b/pJra został, zwomteni1-

"jotrkowskiej 165 dodatkowa 

u p r a w o m o c n i e n i e m t n o r z u . 

Sylvia Sidney 
Chester Morris 
Boris iiarloff 

s t w o r z y U 
najwspnnials'/.ii kreację 

wkrótce „CASINO" 

Zgony w Polsce 
według wy.ir.r,. 

Z o g ó l n e j l i c z b y 139.437 z g o n ó w , z a ­
n o t o w a n y c h w P o l s c e w c i ą g u 1 k w a r t a ­
ł u r. b . , 88.823 o g o n ó w p r z y p a d a n a w y ­
z n a n i e r z y m s k o - k a t o l i c k i e , 19.907 n a 
g r e c k o - k a t o l i c k i e , 17.047 n a p r a w o s ł a w ­
n e , 3.788 n a e w a n g e l i c k i e , 8.811' T ; m o j ­
ż e s z o w e i 700 n a i n n e w y z n a n i a . 

s«nk„ 
"lali 
r°St\va 

3 
k 0 , 

IIEGO. 

dyłuruio tinateowi 

W U 1V1: n 1 v - L ł ' - 1 — o 1 — —' — — 
I fa Grodzickiego, Feliksa Wiśniewskiego, 
I Bolesława Rosiaka i Władysława Ś m i -

N a r e ż y z a z n a c z y ć , i ż K u c h c i a k i Klim-
a k przebywali w w i ę z i e n i u na Gdań- i 

S i e j , p o z o s t a l i zaś w w i ę z i e n i u na ulicy j 

K ° P r Y y p o m n i e ć n a l e ż y , i ż K u c h c i a k , ska 

z a n v w p i e r w s z e j i n s t a n c j i n a ł ą c z n ą ka-

, r<. 15 lat w i ę z i e n i a . w s ą d z i e a p e l a c y j - ' , l a m p a m i e l e k t r y c z n e m u 100- i ?0C-wato ; g u b k i e g o , r ó w n i e ż s p r a w c y n a p a d u n a r ę i a z o ? t a , n a g l f t , w i ę z i e n i a ( { • , Wiera Karolwskię M a n u f a k t u r y , A l f o n n y i n sKaz. y o s k a r ż o n y m , skazanym 
, , „ 1 , 1 " " T i : » f A i r h e l a . k t ó r e m u z r a b o w a n o 25.000 ^ ^ ^ T ^ Tn Li , . - ł o t y c h , p r z e z n a c z o n y c h n a w y p ł a t y r o - n a k a r y > ^ p 0zmnie szal, m. w . o 1 . ; : ; ; • SSW wszystkich P ^ ^" y , ny 

J T , S K L i Ibfln W dn iu wCzoraMym z w i r ; Men lodź p o ł o w ę . IPI 
L. Czyńsk^o ( . . , w i ę z i e a ; a w e W r o n k a c h n a P o -

(K 

Oświetieme parków 
mielskfch. 

W przyszłym tygodniu, park im. 
Poniatowskiego zostanie oświetlony 450 

W sierpniu, po całkowita., /niesie­
niu parkanu, park kolejowy zostanie 
również oświetlony 30 l a m p a m i elek-
trycznemi 10D i 200-watowenu. 
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TEATR LETNI W PARKU STASZICA. 
Wobec olbrzymiego powodzenia jakiem się 

cieszy kapitalna faTsa Bissona „Ozy jest co do 
oclenia" zostaje ona powtórzona jeszcze dziś i 
Jutro wieczorem. 

W sobotę premiera arcywesolej farsy Hene-
autna „On i jego sobowtór" w przeróbce i re­
żyserii K. Szuberta. 

REWJA W TEATRZE POPULARNYM 
(Ogrodowa Nr. 18). 

Dziś i codziennie po dwa przedstawienia 
o godz. 8 i 10 wiecz. do piątku włącznie nowej 
arcrwesolej. pełnej humoru rewji pt.: „Melodie 
Łooai' 1 z udziałem: Kaitji Masłowej, Lu Wilczyn 
ekie), Edwarda Redcna, Jerzego Junoszy, w . 
Źwirsktcgo, E. Rawskiego i duetu tanecznego — 
„Skalson" na czele świetnego zespołu artystów 
rcwjowych scen stołecznych. 

Ceny miejsc od 50 gr. do. zł. 2. 
Wejście na salę po kaidyim numerze. 

Trujące własności potu 
Powinniśmy dbać — zwłaszcza latem — o dobrą 

wentylację skóry. 
Różne wytwory przemiany materji, pracy, względnie w chorobach nerek, 

bezużyteczne, względnie szkodliye dla ilość wydzielanego potu zwiększa się, 
organizmu, wydalane są przez przewód równocześnie zmniejsza się wydzielanie 
pokarmowy, nerki, płuca względnie moczu 

R\0JDP£OÄ\r1 

Skórę 
Z potem opuszcza organizm szereg 

sufostancyj takich jak mocznik, kwas mo 
czowy, amonjak, kwas mlekowy, duże 
ilości chlorku" sodu i inne składniki, a!gdyż 
wśród nich nieznane nam dzisiaj jeszcze 
substancje, które sprawiają, ze pot ma 
własności trujące. 

Eksperymenty wykazały, że 25 cm. 
sześciennych potu zdrowego człowieka 
zabiją królika. Do zabicia człowieka ( 

wystarczyłaby ta Ilość potu, jaką śred- i taką wewnętrzną 
nio wydziela on w ciągu doby. Dowio-1 nych potów. W 

Przy nadmiernem poceniu się, zwła­
szcza wówczas jeśli połączone jest ono 
z osłabieniem, bezsennością lub nawet 
chudnięciem, należy udać się do lekarza, 

wówczas zachodzi obawa, że po­
wodem pocenia się jest jakieś ogólne 
schorzenie organizmu, np. choroba ne­
rek, początkowe stadja gruźlicy t. d. 
Leczenie ewentualnej choroby .'mniej­
szy zarazem nadmierne nocenie. 

Niezawsze jednak wykryć można i 
przyczynę nadmier 

takim wypadku pora 

PROGRAM ROZGŁOŚNI ŁÓDZKIEJ 
„POLSKIEGO RADJA". 

CZWARTEK, dn. 27 lipca 1933 r. 
11.57—12.05: Sygnał czasu z Warszawy, Hejnai 

z Krakowa. 
1205—12.251 Trans;nisja z cukierni - ogrodu Da-

kowskiego koncertu popularnego w wyko­
naniu orkiestry pod dyr. Bronisława Szulca. 

12.25—12.33: Codzienny Przeg'ąd Prasy Polskiej. 
12.33—12.35: Komun-kat meteorologiczny. 
12.35—12.55: Tramenraeja z Cukierni-Ogrodu Da-

kowflkicgo koncertu popularnego w wyko­
naniu orkiestry pod dyr. Bronisława Szulca. 

12.55—13.00: Dziennik Południowy. 
13.00—13.05: Odczytanie programu na dzień bie« 

zacy. 
13.05—14.55: Przerwa. 
14.55—16.00: Muzyka z płyt gramofonowych. 

w przerwach komunikaty łódzkie 
16.00—16.30: Słuchowisko dla dzieci p. t. ,,0 

mądrym królu Salomonie i motylu, który 
tupał nóżką" — według R. Kiplińga. 

16.30—17.00: Recila] śpiewaczy Józefa Karol-
kiewicza. Przy fort. Ludwik Urwteim. 

17^)0—17.15: „Praegląd czasopism kobiecych''— 
omówii p. Marja Ankiewiczowa 

17.15—18.15: Transmisja muzyki z 

dły tego opisane w literaturze lekarskiej | używaniem przewiewnego ubrania i o-
nieszczęśliwe wypadki. Ibuwia, cierpiący może zapobiegać <:zę-

W pewnem francuskiem miasteczku \ ściowo poceniu się pr/.ez uniikanie zbyt 

I U R M, 1" M 
na półwyspie Hel. 
UZDROWISKO I KĄPIELISKO nad­

morskie, położone wśród uroczych | a ' 
sów pomiędzy Jastarnią i Helem. 

ELEKTROWNIA I KANALIZACJA 
oraz WODOCIĄGI gwarantują W 
sanitarny jedynej tego rodzaju m i * 
scowości na polskiem wybrzeżu. 

KĄPIEL na pelnem morzu 1 w * E 

toce, gdyż Jurata leży w jednem z •* 
klcli miejsc półwyspu Helskiego. ; 
którego łatwy Jest dostęp piękna o r i-
ga przez lasy do morza, oblewają-1 

go półwysep z obu stron 
PIASZCZYSTA PLAŻA szeroko'' 

ponad 50 metrów i długości ponad 
kilometry. 

NOWOCZESNY HOTEL I FW 
SJONAT — woda bieżąca ciepła. 
zimna w każdym pokoju najbarcte'' 
nowoczesne urządzenia, wspaniała " 
ia n»<:łaurncvina. kawiarnia i d a r c i a 

ŁAZIENKA"' 

JURATA 

1 restauracyjna 
otwarte 
DOMKI 

a otwarłem powietrzu. 
nowoczesne z 

do nabveia na własność. 
Stacja kolejowa i poczta: 

na HELU. 100-

Cicchocinka. 

dzfcń 

muzy ' 
18.15—18.35 :Odczyit p. t. .Polska za Chrobre 

go" — wygł. red. Stan. Poraj. 
18.35—19.05: Muzyka lekka z płyt. 
19.05—19.20: Rozmaitości. 
19.20—19.25: Odczytanie programu 

następny. 
19.25—19.40: Skrzynka pocztowa łódzka, 
19.40—19.55! Fcljeton p. t. ,W Brazylijskim le­

sie" — wygł. p. Bohdan Pawłowicz. 
80.00—20.50: Koncc-rit poświęcony utworom Em e 

ryfca Kalmana. Wykonawcy: Orldestra P, 
R. pod dyr. Zdzisława Górzyńskiego — Ma­
rian Wawrakowłcz (tenor) i prof. Ludwik 
Urstein (akomp.). 

Ì0.5O—21.00: Dziennik Wieczorny. 
1,00—21.10; Komunikat Izby Przemysłowo-Han­

dlowej w Łodzi. 
21.10—22.00: D. c. koncertu z Warszawy. 
22.00—22,25: Muzyka taneczna z kaw. , Europa" 

w Ciechocinku. 
22.25—22.35: Wiadomości •portowe. 
22.35—22.40: Komunikaty: meteorologiczny dla 

lotnictwa 1 policyjny, 
22.40—23.00: Muzyka taneczna z kaw. „Europa" 

w Ciechocinku. 

AUDYCJE ZAGRANICZNE. 
16.45. PARYŻ (Radio-Paris). Festiva 

Widom z udz. kompozytora. Tr. j 
Konserwatorium Amerykańskiego w 
Fontainebleau 

19.00.WIEDEŃ. Koncert symfon. 
19.30. RYQA. Koncert symfoniczny. Tr 

z Bul duri. 
20.10. HAMBURO (tr. do Koenlgswu 

sterhausen). „Die beiden Schützen" 
—opera komiczna Lortzonga. 

20.35. MEDJOLAN. Wieczór opery wio 
sklej. 

20.40. BUDAPESZT. Koncert symfonicz 
ny pod dyr. Dohnanyi'ego. 

zmarł skutkiem zatrucia potem mały 
chłopiec, który grał na przedstawieniu 
rolę anioła. Przyczyną jego śmierci by­
ło pomalowanie większej części jego 
ciała złotą farbą, która uniemożliwiła 
parowanie potu. Śmierć nastąpiła w 
kilka godzin. 

Ponieważ z potem wydalają się mię­
dzy innemi silnie trujące, a nieznane 
nam dzisiaj bliżej substancje, powinniś­
my przeto dbać o dobrą wentylacje skó 
ry, a to przez noszenie zwłaszcza w le­
cie przewiewnego, nieobcislego ubrania 
z materjalów dobrze przepuszczających 
powietrze, obuwia z cienkiej i miękkiej 
skóry, najlepiej plecionego. Pozatem 
pot odgrywa poważną rolę przy regula­
cji ciepłoty ciała. 

Potu nie powinniśmy w zasadzie 
zwalczać, chyba że przekracza normal­
ne granice, przez co zaczyna być dla 
nas dokuczliwym, a nawet wywołuje do 
egliwoścl skórne w postaci pękania na­
skórka, zjawiania się na skórze drob-
nynch guzków, zwanych połówkami. 
Wydzielnicza czynność skóry pozostaje 
w pewnym antagonizmie z czynnością 

gdy w lecie, lub w czasie 

silnego słońca, częste wietrzenie miesz­
kania, tak, by temperatura nie przekra­
czała 16 stopni C, spanie o ile możno­
ści przy otwarłem oknfe. Jeśli to nie 
pomaga, trzeba się uciec do środków 
wewnętrznych, których podawanie za­
rządzić może tylko lekarz. Ze środków 
tych lekarze stosują :nięd/.v innemi atro 
pinę, agarycynę. nalewkę z liści szałwjl 
i t. d. 

Bardzo często pocenie występuje ja­
ko objaw miejscowy na ręka;h. nogach, 
pod pachami. Ręce i nogi moczy się 
wówczas najczęściej w rozczynie forma 
liny (łyżka na miednice wody), lub na­
ciera spirytusem z szałwja, spirytusem 
z taniną. Po wymoczeniu dobrze jest 
przypudrować taniną, ałunem. 

W niektórych przypadkach, niezbyt 
uporczywych, wystarcza codziennie ki l­
kuminutowe moczenie wieczorem nóg w 
zimnej wodzie, bez żadnych dodatków. 

Ostatecznym środkiem przeciw upor 
czywym potom miejscowym, gdy już 
nic nie pomaga, jest naświetlenie rąk 
względnie nóg promieniami Roentgena. 

' W - " ( P M " 1 " 1 ak. 

(Mm-

ttódzki komitet anty 
hitlerowski 

nawiązał kontakt ze sfera"1', 
gospodarczymi Zachodniej E» r 0 P 

Łódzki komitet dla a n t y h i t l e r o ^ 
akcji gospodarczej przy miejscowu 
zrzeszeniach gospodarczych uzPa 
wiadomość od delegatów swoic" 
konferencję antyhitlerowską w An lS'ji 
damie, iż udało się im nawiązać ko"'^ 
z miarociajnemi sferami G O S P O D A R C E 
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RÈ--. 

Ittita pira i i 
OD 2 — 23 WRZEŚNIA 1933 R. 

Cena biletów razem z paszportem I wizami od zł. 600,—. 
Trasa podróży: Gdynia — Kauał Kiłoński — Lisbona — Algier — P i reus — 

Stambuł — Konstanca (koleją) — Lwów. 
InJ. i sprzedaż biletów: Llnja Gdynia Ameryka w Warszawie, ul._ Marszał­

kowska 116. tcl 547-47, w Gdyni ul. Waszyngtona, we Lwowie ul. Na Błonie 2. w 
Krakowie ul. Lubicz 3. w Rzeszowie ul. Grottgera 1004. oraz w biurach podtóży. 

Felczer oskarżył urząd skarbowy 
o złośliwy wymiar podatku 

zachodniej Europ} 
ły się warunkami 
eksportu. 

Jednem z najważniejszych t & 

delegacji łódzkiej było wyjednali'5, 
polskiego przemysłu i handlu k r C 

towarowego, z którego korzystał 
tychczr.s w Niemczech przed zerwa' . 
stoswłków - -handlowych z nieniic 0"' 

i eksporterami. 
! Łódzki komitet postanowił w J 
; bliższych dniach zwołać wiec sp'»'J 
ców, poświęcony konieczności "n"'.uń 
zakupów towarów i produktów P° c ^ 

; -enia inemieckiego. (c) 

1 zł 
< ć s 

n | e

S w i a < 

S C 
& ! 
S * 

• "ölesli 
> f 

TflR̂SZÓW _ 
PRZYA1USOWA EWAKUACJA • ° ^ 

LU GMINY ŻYDOWSKIEJ. 
Naskutek orzeczenia komisji b u ^ 

lanej, która w dalszym ciągu Vr% J> 
wadzą kontrolę tutejszych nierucn<% 
ści. gmina żydowska oraz kilku '° p 
rów, opróżnić muszą swe lokale v V

( V t 
mu przy ul. Tkackiej, stanowiący'11 Ji 
sność gminy żydowskiej, celem 

W"1 g r u n t o 

Studenci w Polsce 
w okresie ostatnich 20 lat 

Według danych głównego urzędu sta­
tystycznego, w ciągu dwudziestolecia, t.j. 
od 1911 r. do 1931 r. liczba osób studiu­
jących na wyższych zakładach nauko­
wych na terytorjum obecnej Polski wzro­
sła przeszło trzykrotnie. W roku szkol­
nym 1910—11 było ogółem 15.000 słucha 
czów szkół wyższych, w r. 1930—31, licz 
ba ta doszła do 48.155. Studjowało: na 
teologu — 1.013, na prawie — 12,985, na 
lilozofji — 13,247, na medycynie — 3,886 
na agronomji — 2,340, na farmaceutyce 
986, na weterynarji — 881, na dentysty-
ce — 42, na inżynierji cyw. — 2,133, na 
mechanice i elektrotechnice — 2,433, na 
chemji — 1,014, na architekturze — 797, 
na górnictwie i hutnictwie — 537, na 
miernictwie — 412. Ponadto — 525 na 
sztukach pięknych, 4,138 — na wyż­
szych szkołach handilowyoh, pozostali 
zaś — na innych. 

Tomaszów, 26 lipca. 
Ekspozytura urzędu skarbowego w 

Tomaszowie, kierując się opinją, wy­
daną przez komisję szacunkową dla po­
datku dochodowego, wymierzyła odpo­
wiedni podatek p. felczerowi Bemowi. 

Ten ostatni jednak, uważając wy­
miar ten za zbyt wygórowany, złożył 
odwołanie do Izby skarbowej w Łodzi, 
które właściwie było zażaleniem na 
czynności iednego z członków komis]! 
szacunkowej oraz na kierownika eks­

pozytury Urzędu skarbowego p. Kicma-
na, którego głównie posądzał o złośli­
wy wymiar podatku dochodowego. 

Izba skarbowa sprawę tę skierowa­
ła do prokuratora, celem pociągnięcia 
p. Bema do odpowiedzialności za rzu­
cone oszczerstwa. 

Sprawa ta poraź drugi znalazła się 
na wokandzie tutejszego sądu grodzkie­
go, który jednak, z powodu niestawie­
nia się świadka i pokrzywdzonego, roz­
prawę ponownie odroczył. 

wienia przeprowadzenia 
remontu tej nieruchomści. 

W związku z tern zarządzenia11,,^ 
tworzyła się bardzo poważna svjj 1 '^ 
bowiem lokatorzy domagają się °" 
ny wypłacenia odszkodowania za y D 
kie straty, z jakiemi związana i c S 

przymusowa przeprowadzka. 
Kwestia ta nie jest jeszcze za' a ł v 

na. 
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Młody bezrobotny odbył dwudniową podróż pod 

wagonem pociągu kurierskiego 
Piotrków, 26 lipca . . . . 

Przed kilku dniami na stacji kolejo­
wej w Radomsku, znalazł się młody męż­
czyzna lat 20, nazwiskiem Józef Wilk, 
pochodzący z Piotrkowa, który w nie­
zwykły sposób przyjechał do Polski, ucie 
kając z raju hitlerowskiego. 

Wilk przebywał przez pewien czas w 
Niemczech, gdzie jako polak nie mógł 
znaleźć żadnego zajęcia. Ostatnio, w cza 
sie poszukiwania jakiejś pracy, został 
przez hitlerowców aresztowany. 

Po wypuszczeniu z aresztu, Wilk do­
t a r ł do Strassburga, gdzie na stacji usa-

AMATORZY CZYSTE.!- J 
Oncgdaj w nocy niewykryci ( , r $ 

czas złodzieje dostali się zapomóg 
jęcia szyby do maga/y nu hurtów"" ̂ if 
nopolu spirytusowego i skradli ^ 
lek wódki. 

' K' 
Powiadomiona o tej z u c h w a l e , V 

dzieży policja wszczęła natychrn" 
nergiczne śledztwo. 

WYCIECZKA AUTOMOBILlSl*^ 
CZESK«CH W TOMASZON v , t 

dowi! sią na przyczepce pod wagonem w 
pociągu kurjerskim i w ten niezwykły 
sposób odbył dwudniową podróż do Pol-1 Onegdaj w godzinach przcdP0' 
ski. — Na stacji w Radomsku, Wilk wy- w y c h w drodze powrotnej z W ; , r V ' 
szedł ze swego ukrycia, sądząc, ze to juz d o ' Czechosłowacji przejeżdżała 1 

D S s \ 4 e * 1 r X « a » a « n n ł l - * A i < } R\R\ \ O A n f l lf n \T 7 11 V 11 - I • i -Piotrków, spostrzegł go jednak dyżuru 
jacy tam policjant, który go aresztował, 
będąc przekonany, że to jakiś zwykły pa 
sażer „na gapę". 

W rezultacie Wilk został zwolniony z 
aresztu, a jacyś litościwi ludzie, wzruszę 
ni nieszczęsną dolą młodego bezrobotne­
go, odesłali go do rr>dzinnego Piotrkowa. 

Tomaszów 
bilistów w 
ca Polskę. 

Wycieczkę, składającą się 1 

mochodów. powitał na rogate 

wycieczka czeskich 
liczbie 150 osób. z^ ' i e 

szowa p. inż. Cedroński. który ' ' . K ^ 
wadził również gości czechosłow"' 
do Piotrkowa. 
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K r y z y s w k s i ę g a r n i a c h ł ó d z k i c h . 
Łodzianie nie mogą sobie pozwolić ani na kupno, ani na wypożyczanie książki. 
sekwencja w czutfelniach spadła o 6© proc. 
towann^ C'Sgu

 ostatnich miesięcy zano-
dek o. w , Ł o d z i bardzo paważny spa-
»vnn»« , , c t w a k s>ażek. Księgarnie i 
^ypozyczalnie łódzkie przeżywają o-
z«amieny Z y S' J e s t t 0 zjawisko b a r d z o 

% i,,rt-e' g d y z w okresie kryzysu, 
? > n i e mogą pozwolić sobie na 

* w i f f l i s z e y y d a t k i — książka sta­
dną. 

naukowe nie Interesują teraz niemal ni- j b re j powieści miął S£00 e>gz empl arzy, wania ido « : o k « ^ - k

n ^ £

a ? 
'obecnie 2,000 jest rekordową cyfrą. — 

f| bodajże najtańszą rozrywkę kultu-

ze 

Przeważnie nakłady książek nie wyno 
szą więcej nad 1000 egzemplarzy. 

Jest rzeczą charakterystyczną 
większem powodzeniem cieszą się prze j 
kłady z języków obcych, aniżeli utwo­
ry polskich autorów. 

Sezon szkolny decyduje niemal cał­
kowicie o Istnieniu księgarń. Miesiące 

zystał 
I zerwa1' 
rdenilcc" 

c * y t P i • a n o 0 D » c z y ć frekwencja w 
sPadla 1 wypożyczalniach książek 
Droe«Lw c i ą g u ostatniego roku o 25 
- o fin a w Porównaniu z rokiem 1930 
ii ° u Procent. Różnica jest tak wielka 

jymaga zastanowienia. 
czalnul ć p r z y t e m należy, że wypoży-
Pren

 k s 'ążek, nie chcąc utracić swych 
MoD„i, r a t o r 6 w obniżyły w poważnym 
C ? e n e abonamentu. Gdy przed 
ki u l a t y wypożyczenie jednej książ 
kich wało 3 złote—dziś we wszyst-
i\, j c zytelniach kosztuje zaledwie 2 

1 , s o - Ale i to nie zdołało zaha-
a c spadku frekwencji. 

nie «U a d c *y to wymownie, Iż ludzie 
ma, noKa Pozwolić sobie nawet na tak 
tc,w wydatek. Qdy rozmawialiśmy na 
W m a t z właścicielem jednej z więk-
lt u ' C zytelni łódzkich, opowiadał nam, 
Wiesi. a o o n e n c i , którzy regularnie co Wracali swą należność, dziś za-
3 J 4 Poważnym stopniu. Zaległość 

d»f He r miesięcy — to zjawisko normal-
1 0 n i i ^ W a z n y odsetek zalega nawet do 

--jsem czytelnia mu-
ńeżące wydatki, na 

li,r«auie
 nowych książek, komor-

• , a«o, telefpn i t.,.d„ tak że zale-

kogo. 
Bardzo ciekawie przedstawia się 

sytuacja w księgarniach łódzkich. Opo­
wiadał nam jeden ze znanych księgarzy , 
że cała nadzieja ich — to zbliżający się 
nowy rok szkolny, albowiem zapotrze­
bowanie na książki jest minimalne. Je-, 
dynym odbiorcą książek są wypożycza 
nie. Prywatne osoby nie kupują niemal 
wcale. Musiało się to oczywiście odbić sierpień i wrzesień muszą pokrywać te 
na nakładach wydawanych książek. - straty, które Księgarze ponoszą przez 
Podczas gdy w latach 1928. 1929 a na-'cały rok. I dlatego tez juz rozpoczęły 
wet jeszcze 1930 przeciętny nakład do- się w księgarniach łódzkich przygoto-

D E F R A U D A C J I N A 4 5 . 0 0 0 Z Ł O T Y C H 

dopuścił się kasfer spółdzielni bankowej w Zgierzu. 
Sąd skazał go na rok i 4 miesiące więzienia 

(as) Na ławie 

Inne książki nie „idą" niemal wca­
le. Rzadko zdarza się, by ktoś kupował 
książkę, jako prezent na urodziny czy 
imieniny. Nieco więcej książek sprze­
daje się w okresie Bożego Narodzenia, 
pozatem w ciągu całego roku panuje 
zupełna cisza. Właściciele księgarń opo 
wiadali nam, że wskutek braku odbior­
ców na książki, znajdują się obecnie w 
tragicznej niemal sytuacji. Łódź nie o-
bjawiała zbyt wielkiego zainteresowa­
nia literaturą, obecnie jednak zaintereso 
wanie to spadło do zera. 

oskarżonych zasiadł 
wczoraj 23-letni Fajwel Rotenman, o-
skarżony o defraudacje, których się do­
puścił na stanowisku kasjera Żydow­
skiego Banku Spółdzielczego w Zgierzu. 

Na ślad nadużyć natrafił inspektor 

związku spółdzielni w Warszawie, któ­
ry w czasie lustracji w instytucji w 
Zgierzu ustalił, iż sumy pochodzące z 
inkasa weksli nie były wnoszone do ka­
sy. Rotenman w trakcie tego odbywał 
służbę wojskową w Łodzi. Suma na-

ycn j % 
fuaure4 *$tF*' Tymczasem czytelnia r 

al d W J U n d u s z e na bieżące wydatki, "> \ ffrzanie 

tonie v, 
" e ze s n ^ { a c i e Prenumeraty, połączo-; *ia właSe,m Uości czytelników, „5,ta 

„ d S c iciel i w sytuację fatalną. 
iec spffj 
ści " n i K WH 
;tów P° l 

iAvo?S!lcb miesiącach nawet kilka 
' iU i j / r /a in kcio.>0L- w v_nń7.l uleeło l ik­

widacji książek w Łodzi uległo 
J e s t to bardzo charaktery-

w * 

C.JA 
5KIFJ 
nisji b iK 

nici'Mi.n «i 
kilku l ° K > 
okale *3 
wiący'11 J 
:lcm u"V 

t

t y N a

n j?ep Z

s

n a m i e - c z a s u -
a6!0 z&v/\£} ' d o w o d e m , iż przyczyną Ł ynaJtnnŁr , e s t zubożenie ludności, 
rjeratiira , 3 " , e brak zainteresowania 
u«ncfe w * » , wzrastająca stale frek-
Vi T , * miejskiej Bibliotece Pubilcz. 

irunto 
dzenien1 

'.na i sie 
nia za *' » 
zana 
a. 

od «$ 

P̂ełn 
otrzymać można książki za 
l oto już od wczesnego rana 

i3!*- się wszystkie sale. 
Cŷ 8 

Z NAD MORZA. 

Najmłodsi wioślarze przy pracy. 

dużyć według pierwotnych obliczeń, się­
gać miała 45 tysięcy. Tę wielką sumę 
przywłaszczył sobie Rotenman w ciągu 
zgórą dwuch lat — to Jest od stycznia 
1929 do kwietnia 1931 roku. 

Inspektor wniósł skargę do urzędu 
prokuratorskiego. Prawie równocześnie 
wpłynął do urzędu prokuratorskiego a-
nonim — donoszący, Iż nadużyć dopu­
szczał się nietylko Rotenman, ale i Afe-
nase Kon — kierownik banku. W toku 
dochodzenia oskarżenie odnośnie do Ko­
na okazało się bezpodstawne. 

Rotenman przyznał się do winy: o-
kolo dwuch tysięcy wydał na leczenie, 
kupił sobie motocykl, pożyczył znaczną 
część pieniędzy niektórym członkom za 
rządu, a resztę wydal na wydatki mniej 
poważne. Twierdził jednak, że roie przy 
właszczył sobie 45 tysięcy złotych, a 
tylko 15 tysięcy. 

Rozprawie przewodniczył sędzia Ło-
dziński. 

świadkowie stwierdzili, tó Rotenman 
żył ponad stan. Inspektor Szmojsz z 
Warszawy ustalił tryb dokonywania na­
dużyć l podał ich sumę. 

Rotenman został skazany na rok i 
cztery miesiące więzienia. 
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który y 

:hoslow'1 

. zjawisko, zainteresowa-
s)e> w rozmowach z właściciela-
"otek, co czytają łodzianie. Jaki 

k s i a .zek cieszy się największą 
*«o i r n o ś c ią? Otrzymane dane są bar-

c

l n teresujące. 
V» e

z y t eln ik6w można podzielić na k i l -
^v"tP".Do 3 e d n e i z nich można zall-
V n - ' k t o r z y czytają wszystko, do-
\ k T wszystko, oczywiście, w dzie-
«it L , l e t r y s t y k i . Takich czytelników 
"°Wja 1 2 p r o c - Poważną grupę sta-

P O \ 3 a ? 2 y t e l n i c y interesujący się tylko 
^ i e d

 a z n 'ejszemi dziełami, zarówno z 
"ii d

z , n y beletrystyki, jak i popularne-
tiyCL l a m i z zakresu zjawisk społecz­
ne, K , Wielkiem powodzeniem cieszą 
skiej 1 dotyczące rewolucji rosyj-
Me ' a rekordowe wprost powodze-
lące " a ^ utwory Trockiego, oświetla-
s P o d a , i

 y i y °znego punktu widzenia go-
Cie? ę S °wietów. 

^ie^j a we przytem, że ciesząca się tak 
1efc n . m Powodzeniem powieść blogra-
fesoJ-pb^cme już przestała ludzi inte-
ta. v ; a c / Mało kto czyta Emila Ludwi-
^'ast w? i e Andrzeja Maurois. Nato-
Ksia^. wielki sukces zdobyły reportaże. 
vj"laka «f ° " a

 J
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33 Tasiemkarze" z placu Tanfaniego. 
Bracia Michelowie zostali osadzeni w areszcie. 

(g) Po terorystach z Zielonego Ryn-1 kres czasu 
ku i z hal na Bałutach — w dniu wczo- Michelowie 
rajszym zlikwidowała policja naśladow 
ców warszawskiego Tasiemki z placu 
Tanfaniego. Bracia Bolesław j Roman 
Michelowie zostali wczoraj aresztowani 
i oddani do dyspozycji władz sądowych 

Na placu Tanfaniego odbywają się 
targi na słomę, siano i paszę. Miasto 
nie pobiera opłat od przybywających na 
targ wieśniaków — zato przez dłunri o-

poblerali te opłaty bracia 

Od każdego przybyłego wozu ścią­
gali kopytkowe w wysokości kilku zło­
tych. Opornych umieli zmusić do po­
słuszeństwa groźbami, często wprowa-
dzanemi w czyn. Również pewne „po­
datki" pobierali bracia od' kupców, któ­
rzy nabywali paszę. 

' Na tem tle został ciężko pobity i po­
kaleczony przez obu braci Wolf Rożen 

Poważne ulgi podatkowe 
dla właścicieli autobusów i taksówek. 

U , ""la n J —.... , uui .v a« 
? S c h odz i P TY,DARZENIACH

 n a Dalekim 
" t n i " r e k n r H , y

 r o z c h w y t y w a n e . A o-
, f r , a sie E ! f r e , n Powodzeniem cie-
5,e8o. onl«,,rka " r ePortaż Nowaków 
n. P r z e w S C a w y p a d k i w Niemczech 

a r°dowvch c '• ? b j e c i u władzy przez 
, Liter.. s o cJalistów. 
! l s z y m c"a

ra , k r y m i " a , n a c * s z y się w 
4 Ł ""*m C atri, , v , k o ' J 3'C V 
W, s i^ iS uwodzen iem. Jeśli uka 

S t r O z c h w L n ° w o ś ć w tej dziedzinie, 
l l w y t y w a n a . Natomiast dzieła 

(I) Zrzeszenia właścicieli autobusów 
i taksówek w Łodzi otrzymały wczo­
raj zawiadomienia o doniosłych ulgach 
podatkowych dla tego rodzaju przed­
siębiorstw. Ulgi te są wynikiem długo­
trwałych starań zarówno właścicieli au­
tobusów jak i szoferów — właścicieli 
dorożek samochodowych, które obec­
nie uwieńczone zostały pomyślnym re­
zultatem. 

Jeśli chodzi o właścicieli autobusów 
władze skarbowe zgodziły się na częś­
ciowe umorzenie zaległości z tytułu pań 
stwowego funduszu drogowego. Urno 
rżenie to przeprowadzone będzie Indy­
widualnie, na mocy decyzji władz wo­
jewódzkich. 

taksówek, podjęli oni starania o ulgi w 

płaceniu podatku przemysłowego. Decy 
zją Sądu Najwyższego taksówki zali' 
czone zostały do t. zw. przemysłu do 
rożkarsklego, wolnego od podatku obro 
rPwego. Okólnik w tej sprawie, który 
przedłużył termin składania odwołań 
od płatności podatku przemysłowego 
przez szoferów do 30 maja b. r. ukazał 
się jednak dopiero w lipcu. W ten spo­
sób większość szoferów - właścicieli 
taksówek nie mogła skorzystać z jego 
dobrodziejstwa i wniosła do minister 
stwa prośbę o przedłużenie terminu 
składania odwołań do 1 września 

Prośba została przychylnie potrak­
towana i w najbliższych dniach ukaże 

blat z Łodzi, Stefan Jaszczak — wie­
śniak z łęczyckiego i Józef Rozenblat 

Niekiedy wpływały do policji anoni­
my ze skargami na teror, uprawiany 
przez braci Mkhelów. Jednak docho­
dzenie zawsze natrafiało na trudności z 
chwilą, gdy przedstawiciele policji przy­
stępowali do odbierania zeznań od kup­
ców i wieśniaków handlujących na pla­
cu. Ludzie milczeli z lęku przed tero-
rystama. 

Dopiero onegdaj znalazł się śmiałek, 
który wystąpił z oficjalną skargą do po­
licji. Na podstawie meldunku Francisz­
ka Jabłońskiego z Tuszyna — władze 
przystąpiły ponownie do dochodzenia: 
tym razem dawniej lękliwi poszkodowa­
ni nabrali odwagi i podali cały szereg 
faktów wymuszeń opłat, przytoczyli 
groźby braci itd. 

Obaj bracia staną rychło przed są­
dem. 

Co się tyczy szoferów - właścicieli'się zarządzenie w tej sprawie 

lwl«ilHl!!«inii.Ullllllllllliiillliiill«ll!tlliilllll«ii.i 
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Kasz reporter zanotował.., 
OttCtfdei o 'godzMie l7-ej do sapitak Betlcom 

pnry* i i ] : ;Po<Hcśnei pogotowie ratunkowe przy­
wiozło znajdującą *ię już w itanic gorączkowym 
33-letnrą Annę Wójcik, mieszkankę wsi Soko­
łów, groiłiy Brużyoa Wielka pow, łódzkiego. 

Swierdiono, te Wójcikowa znajdując s'«, w 
5-+ym miesiącu ciąży postanowiła usunąć płód 
i rabie g dokonany w. tym celu nieudolnie i nric-
hiijjjec.'cznk spowodował w konsekwencji zaka­
żenie krwi. 

Chora po kilku godz,™ach zmarła. Przed 
śmiercią jednakże zeznała, że óperaojl dokonała 
na Jej osobie a/kuferka, niejaka Iwansowa, za­
mieszkała we wisi Cyganka, gminy Rąbień pod 
Łodzią. Ponieważ stwierdzono, że Iwaniowa 
podobne operacja przeprowadzała stale, przy-
efeem nter/adko notowane były wypadki śmier­
ci, pokrywane milczeniem przez wieśniaków, 
poKoja wdrożyia dochodze>nie i aresztowała zhro 
driier:; akuszerkę, która została osadzona w wie. 
złteniu do dyspozycji władz sądowych. 

* • 
Pnzy zbiegu 0U9 Gdańskiej i 6-go Sierpnia 

dostała się pod koła przejeżdżającego aula prze 
chodząca prpcz jezdnię 53-lotnia Etkta War-
eaawska (Piotrkowska 88), doznając ogójnych 
oiir.i/cn ciała. 

Wezwany 1 oktan pogotowia ratunkowego po 
udzieleniu - pomocy poszkodowanej, przewiózł ją 
na kurację do domu: 

* 
W zakładzie fryzjerskim przy ulicy Wróblej 

Nr. 7 Klink Edmund, lal 25, fryzjer, zaiył w 
celach samobójczych karbolu i jedną pastylkę 
sublimatu. Lekarz pogotowia po wypompowaniu 
desperatowi 'żołądka' pozostawił go na miejocu. 

r z u c i l i d w o j e d z i e c i . 
Babka, dzieci i każde z rodziców zostało 

skazane na karę więzienia. 
Matka, ojciec i teściowa na lawie 

oskarżonych..- Ody zięć się tłumaczy — 
teściowa wygraża mu pięścią... Dwoje 
małych dzieci, dwie dziewczynki c/e-

| kają na korytarzu aż tatuś, mamusia i 
.babcia wrócą z sądu do domu. Bo żeby 
1 które z nich miało pójść do więzienia 

ciowa — „Nim przyszedł już wyszedł" 
— 1 dzieci zostawił i nie było go. 

Co miała zrobić pani Wiśniewska, 
babka dzieci, skoro sama jeść nie mia­
ła?... Pozostawiła po pewnym czasie 
dzieci w bramie- Może się ktoś ulituje... 

Osobiste 
P. Gabryela Feldbeylówna ukończyła wie­

deńska „Hochschule hier Welthandel'', uzysku-
Jąc tytuł Frau Diplomkanfmann 12-1 

"iołądek, kiszki i przemianę materji 
.utrzymują w porządku 

Zioła Przeczyszczające 
K A R P I Ń S K I E G O • 

Ulitował się ktoś rzeczywiście. Mia-
— w to się dzieciom wierzyć nie chce. i sto zajęło się przejściowo dziećmi. Po-

Blisko rok temu dozorczyni domu i tein wrócili z Częstochowy rodzice, 
przy ul. Zawadzkiej 1 zauważyła w j Dziś obie dziewczynki sa pięknie i czy-
bramie dwie dziewczynki — 9-letma'sto odziane. Ojciec i matka czekają, by 
Helenę i 2-letnią Henrykę Budziszew- j je wziąć za rękę i poprowadzić do do-
skie. Dzieci — zagadnięte przez dozór-
czynię — płakały tylko- Starsza powie­
działa, że nie mają do kopo się udać: że 
są same. bez opieki i że są głodne. 

W świetle aktu oskarżenia i wyjaś­
nień oskarżonych rzecz przedstawia się 
jak następuje. Ogrodnik Budziszewski, 
będąc bez pracy — miał zamiar wybrać 
się do Częstochowy, gdzie miał dane 
uzyskania zajęcia. Na przeszkodzie sta­
ły jednak dzieci: postanowił z żoną, że 
dziewczynki powierzą narazić opiece 
babki. Budziszewski poszedł do bahki z 
dziećmi. Ale — jak wyjaśnia jego teś-

tnu.... 
Mimo, że oskarżeni Budziszewscy 

zwalają wszystko na stara Wiśniewską, 
mimo. że Wiśniewska oskarża rodziców 
i podaje, że dzieci same jej oświadczy­
ły, iż „tatuś uciekł, a mama schowała 
się w pole" — sąd uznał w równam 
stopniu włne trolpn oskarżonych i ska­
zał ich na 8 miesiecv wiezienia z zawie­
szeniem wykonania kary na rok-

Dzieci poszły z rodzicami i z babcią 
do domu. Budziszewski już ma prace... 
Wszvstko złe i wszystko dobre prze' tę 
pracę... (as). 

E k s m i s j e bezrobotnych m C h o i n a c h . 
T r z y rodziny korzu?ą pod gołem niebem. 

(p) W ciągu bieżącego tygodnia w j czy Majewskiego na polu. położonym 
obrębie Chojen dokonano trzech eksmi- przy tejże ulicy, poczerń szybko odjc-
syj bezrobotnych z zajmowanych miesz chał 
kań. 

Z domu Nr. 6 przy ul. Zgodnej wy-
Drugi wypadek eksmisji zanotowano 

przy ul. Tuszyńskiej S°, gdzie wyeksini 

Pabianice, 
-«-->.. ;ZMIANY W POLICJI. 

Komisarz policji w Pabianicach p. 
Eugenjusz Oiziński w najbliższych' 
dniach opuszcza Pabjanice, aby objąć 
równorzędne stanowisko w Łodzi, na je­
go zaś miejsce przybywa p. komisarz 
Grzelak z Łodzi. 

POMNIK NIEPODLEGŁOŚCI. 
Komitet budowy pomnika Niepodle­

głości postanowił w roku bieżącym cał­
kowicie .wykończyć pomnik i odsłonić 
go w dniu 11 listopada rb. 

W najbliższych dniach zostaną wy­
kończone prace ziemne przy pomniku, 
wysadzone krzewy, urządzone aleje, po 
ozem nastąpi montowanie figury legio­
nisty na wykończonym już cokole pias­
kowcowym. 

Jednocześnie zniesiony zostanie par­
kan, który odgradzał skwer przy pom­
niku od ulicy Warszawskiej. 

LIKWIDACJA ZATAROU. 
Od dłuższego czasu trwał zatarg 

między pracodawcami a pracownikami 
przemysłu włókienniczego chałupnicze­
go, który specjalnie ostre formy przy­
jął w ' Zelowie^ utrzyrrrującym się g łów 
nic z przemysłu chałupniczego. Nasku-
tek starań zrzeszenia tkaczy chałupni­
k ó w ^ ' Pabianicach: w sprawie powyż­
szej interweniował p. starosta powiato­
wy Jan Wallas i komisarz powiatowy 
p. J. Kierofrski: 

Dzięki interwencji władz zataTg zo­
stał ónegdaj zlikwidowany ku całkowi­
temu zadowoleniu obu stron zaintereso­
wanych'. 

KOMITET 6 SIERPNIA. 
Z inicjatywy Związku Legionistów 

w dniu dzisiejszym odbędzie się organi­
zacyjne posiedzenie komitetu obchodu 
rocznicy wymarszu kadrówki w dniu 6 
sierpnia. Komitet ustali program uro­
czystości. 

Przewodniczącym związku legioni­
stów na ostatniem iipcowem zebraniu 
wybrany został p. mgr. Pągowski. 
I M M I M N M N M H 0 M N M N H M 
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do nabvcin codziennie w sklepie 
LEWKNUKHd.A w f n o w t o d z u ' i 
T e o f i l o w i e i na k o l o n i a c h le tn ich ! 

obok In owi od ża 

eksmitowano rod.zinę bezrobotnego Win towany został przez właściciela nieni 
centego Majewskiego. ! chomości Józefa Lewego — Józef 

Po odejściu komornika właściciel. Wawrzko bezrobotny, 
domu Oabara polecił .woźnicy Sobcza-1 Wreszcie trzeci wypadek — przv ul. 
kowi odwieźć rzeczy wyeksmitowanego Kruczej 19 wvcksmitowany został Mcn-
z podwórza do Poddebiny. rzekomo dla del Wilczkowicz. 
umieszczenia go tam w przytułku dla i Wszystkie wyeksmitowane rodziny 
wyeksmitowanych. Woźnica jednak do-(bezrobotnych koczują obecnie rod go-
jechawsty do ulicy Karpia zrzucił rze-' łem niebem. 

Feralne d m i i mtm 

Mimo, że nauka kroczy siedmiomilo-! wspomnianemi powyżej godzinami, 
wcmi butami naprzód, wiara w feralne j Wczesną godziną jest tu przedwiośuie, a 
dni i godziny dla człowieka jest jeszcze szczególnie miesiąc luty, południem zaś 
bardzo rozpowszechniona. Nielylko pros Jesień. Większość wypadków przypada 
ci ludzie wierz.-; w krytyczne godziny, na te dwa okresy. Nieznane, a nieubła-
ale niejednokrotnie ludzie wykształceni gnne prawa natury snrowadzają się z ma 
nie umieją sobie wytłumaczyć pewnych j tematyczną ścisłością, 
zjawisk. , I „Porządek" ten zostaje niekiedy za-

W pierwszym rzędzie me zdołano ; kłócony przez wielkie cpidcmje, które 
dotychczas rozwiązać zagadki, dość pro- ; powodują przeniesienie się szczytu naj-
stej jakby się zdawało. Mianowicie — \ większej śmiertelności na inną porę ro-
dziwny związek jaki zachodzi pomiędzy I ku, lecz tu zaznacza się inna z.now fe-
śmiercią człowieka, a porą dnia i roku. 

W każdym szpitalu lub klinice gdzie 
śmierć jest częstym gościem, zaobserwo 

ralność. 
Znowu nasuwa się pytanie dlaczego 

w tych, a nie innych okresach pojawiają 
wano, że przeważna część chorych umie- 1 się epidemje i co powoduje ową perjody 
ra w pewnych godzinach, a to rano i 12' czność w ich występowaniu? 
w południe oto najczęstsze godziny śmier Znamy zarazki każdej cpidemji, kłó­
ci, re są bezpośrednią przyczyną iej powsta 

Dlaczego tak się dzieje, dotychczas , nia. Nie umiemy jednak wyjaśnić dlacze-
nie ustalono. Mówi się wprawdzie o naj- go stają się one nagle tak bardzo złośli-
większem wyczerpaniu cnergji życiowej i we. Czy działa tu jakiś nieznany n?.m 
w tych godzinach, a także i o tern że wte j czynnik? 
dy zachodzą pewne zjawiska elektrycz- I Fiatom j e < 1{, ołbrereitfte eri^^mSp 
ne w atmosferze i t.d., ale niewiele nam powstają często w tym snmym czasie w 
tomowi. ; najpodlcjszych częściach świa!*, uieza-

W ciągu roku można również zaobser- | \*fco&i W<$$t co świadczy o istnieniu 
wować dwa okresy największej śmicrtel ukrytych sił, od których zależy los całej 
ności, które doskonale pokrywają się ze ludzkości. 

Ł O T E W S K A E S K A D R A W O J E N K A 
zawinęła do portu gdyńskiego 

Gdynia, 26 lipca. Szachcrskim i dyr. Łęgowskim i sekreta­
rzem urzędu morskiego, Jagodzińskim, 
rewizytował komandora Spada na okrę­
cie flagowym ,,Versailis . 

O godz. 2 po południu, odbyło się w 
kasynie dowództwa floty przyjęcie dla 
miłych gości, którzy pozostają w Gdyni 
do 30 b. m. 

Wizyta łotewska ma w obecnej chwili 
przegrupowań politycznych w tiuropic 
doniosłe znaczenie i dowodzi o *«cieśnie 
niu się przyjacielskich stosunków polsko 
łotewskich. 

Dziś, w godzinach rannych zawinęła 
z Libawy do gdyńskiego portu wojenne­
go łotewska eskadra wojenna pod do­
wództwem komandora Spada. 

Flota wojenna łotewska, która przy­
była do Gdyni, składa się z kanonierki 
„Versailis" dwuch traulerów: „Imane" i 
„Vicsturs", dwuch łodzi podwodnych 
„Ronis" i „Spidola" oraz dwuch trzyoso­
bowych hydroplanów typu Heinckel, któ 
re wodowały w awanporcie. 

Załoga eskadry łotewskiej liczy wraz, 
z oficerami 202 osoby. Po wizycie u ko-; 
mandora Frankowskiego i rewizycie jego 
na łotewskim okręcie flagowym, dowód­
ca eskadry łotewskiej złożył wizytę ko­
misarzowi rządu, Sokołowi j dyrektoro­
wi urzędu mord< ) , <nt łabowskiemu. 

O (ódz ' > R / idu wraz 
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i 'Bram. -> 

" m o t o r wahliwy' 
Wszyifkie nov r odelfc oso­
bowe Citroen \r".i3 posic'.c\ą 
iWntk wohliwy {"moleur flot' . 
tant"}, dzięki czemu przyk ' 8 

tak ckno, jok 8-cyl. zachov/vl*)? 

oika 4 cyl. 

POOWOZlt 

Rama podwozia całkowicie 
tijywna, dzięki zastosowoniu 
podluinic i popiiocJek o prze­
kroju /.nnkniclyni Rama tztyW-
na |est 3 1/2 razy wytrzymalsza 
od na\\eptze\ ramy inne] kort' 
<.trukc\i. 

KAROSEHJ/» 
STALOWA " 

Dzi- : • zupełne nowemu sysli 
mowi «powunio U o c z o n y c 
blach .lolawycbkarcseiio "jet 
nölHo'-stolowa" $tonov/i cote' 
o nieznon-ii Hotąd wytrzymało, 
ci i trwaloifci Raróserjo "Jei' 
nolito stalowo" odznocza si-
koicią. 
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Muzyka na fali 
radfowsi. 

TRANSMISJA Z SALZBURGA. 
, unia 30 b. m. o godz. 11.00 rozgloś-

c spiskiego Radja transmitować be-
V A A B U R G A Z C Y K L U corocznych uro-
»stości, koncert poświęcony twór-

Mozarta, pod dyrekcją znakomi-
™ kompozytora, Ryszarda Straussa, 

pogram obejmuje Symfonię D-dur 
nkonauiu Orkiestry Filharmonicz-

. Wiedeńskiej, Suitę B-dur na zespól 
fumentów dętych, oraz koncert for-
fijnowy A-dur w wykonaniu prof. 

Wm Lowtona. 

r, pHÓR DANA — W RADJO 
a

u n ' a 30 b. m. o godz. 18.00 radjosta-
, Warszawska nadaje krótki koncert, 
y^°rym usłyszą radiosłuchacze, zna-
Lw.szystkim i nader chętnie widziany 
ona m i k r o f ° n e m . chór Dana, który wy 
u a ^ S Z e r eg piosenek ze swego reper-

1933 Str. 11 

Grand Kino DZIŚ I DNI NASTĘPNYCH 
potężny film Foxa p. t. T R A M S A T Ł A M T i C 
Tragedia na luksusowym okręcie. W rolach głównych: EDMUND LOWE 1 LOIS MORAN. 

Początek o godz. 4.30. - Nadprogram tygodniki Foxa. Reż. William K. Howard. 

A „HOTEL IMPERIAL" — 
W RADJO. 

° } D - M - 0 G O D Z - 2 0 - 0 0 W Y S T A " 

owdzie w radjo, mało znana, a 
b u ,Melodyjna 1 pełna werwy ope-
•llbri Q i l b e r t a P. t. „Hotel Imperjal", 

L. BrrJem polskiem J. Krzewińskiego i 
lolfj, Saskiego, w radjofonizacji Leo-
ttiilei Rodzińskiego. Wykonawcami tej 
H§ Edycji będą: Ola Obarska, Lucy-
VfffPanska. Aldona Jasińska. Bole-
S i r ° l k o - Wojciech Ruszkowski, Mi-

v i c k i ' Marjan Wawrzkiewicz, 
^itni ś w i ń s k i , Leopold Brodziński, 

Lublin, 26 lipca. 
Donieśliśmy przed kilku dniami o his 

torji z mężczyzna w spódnicy, który ja 
ko dr. Marja Dąbek osiedlił się w Sadów 
nem, pow. węgrowskiego, gdzie nietyl-
ko praktykował w dziale położniczym, 
lecz również zdołał zaskarbić sobie sym 
patje, a nawet serca kilku miejscowych 
przedstawicieli pici brzydkiej. 

Jak pisaliśmy, sprytny oszust, dowie 
dziawszy się. że policja jest na jego tro 
p'c, wymódl się rćwnpj nocy : id miej­
scowości i znikł bez śładu. 

Dzięki jednak energicznemu pości­
gowi, władze bezpieczeństwa wpadły w 
dniu onegdajszym na tajemnicza pare w 
miejscowości letniskowej Krasnobród, 
w pow. zamojskim. Jak się okazało, jed' 
nu z zatrzymanych „kobiet" była właś­
nie wspomniana „dr. Marja Dobek". u 
właściwie mężczyzna w nr zebraniu ko-
biecem. 

W czasie wszczętego śledztwa „le­
karz" zeznał, że nazywa sie Aleksander 
Wiktor Muszyński i pochodzi z Warsza 
wy. Następnie oświadczył, że dokumen-

0rif| r

r

2-. J a r e c k ' - ' Konrad Ciborski i in 

Nawrot 
\ v f l f i H I ^ V L \ L , 1 \ W [ | U I U W L U U Ł O U I » »» 

s % t o ' e s t r e i chóry prowadzi Stani-

!feT S O L I S T Ó W - W RADJO. 
SSiti . s i e rpnia o godz. 17.15 w ra-
%\- v koncercie solistów wezmą u-
% .Cystyna Delly, obdarzona pick-
%ti l e k o w y m sopranem, znany ba 
s*oy cUgenjusz Maj. Program arty-

'Mera arje operowe i pieśni. 

^ C | U L S K R Z Y P C O W Y IRENY 
Dn, DUBISKIEJ . 

Nl r5 2 sierpnia o godz. 21.10 daje 
» reCital w radjo znana i niepospo-
%jSL I a lentowana skrzypaczka, Irena 
H r b k t ° r a wykona poza Sonatą 
% e n d y - Mofiata szereg drob-

u 'worów wirtuozowskich. 

' L T A L R A D J O W Y JÓZEFA TUR-
CZYŃSKIEGO. 

$ re?H2 s l e r Pnia o godz. 20.00 radio­
ty, D r ' |a l wybitnego pedagoga i arty-
^oeał J o z e i a Turczyńskiego zawie­
l i for* ' ciekawy program kompozy-
rj c , ^Pianowych. Spotykamy tam 
& e L h W o t a Q l u c k a - S n a t e 0 D - 2 7 N r -^y^ilpyena, oraz szereg obrazków 

Wiceburmistrz Pruszkowa zamordowany 
p r z e i n i e z n a n y c h o s o b n i k ó w . 

Warszawa, 26 lipca. ! strony prawego boku. 
Wczoraj nocą zamordowany został j Napastnicy znikli w ciemnościach, 

wiceburmistrz Pruszkowa 45-letnl Sta-! Wkrótce nadbiegło też kilku przecho 
nlsław Berent. Idnlów. Burmistrz Berent prosił, aby go 

Wiceburmistrz Berent bawił od go- odstawiono do szpitala, który jest w po 
dżiny 5-ej po południu w Warszawie, bllżu. Tak też zrobiono. 
Do Pruszkowa powrócił pociągiem o go j W szpitalu stwierdzono beznadziej 
dżinie 11.05. Z dworca wyszedł w towa ny stan rannego. Mimo zastrzyku kam 
rzystwie jakiegoś nieznanego jeszcze \ fory po 20 minutach burmistrz Berent 
mężczyzny, z którym rozmawiał w po 
ciągu. 

Pożegnawszy się z nim skręcił w 
tak zwaną „czarną drogę", kierując się 

ty lekarskie na imie Dobkówny skradł 
. kliniki położnicze! w Warszawie i po 
sfałszowaniu dowodów przez przykleję 
nie na nich swoje i fotograf ii w przebra­
niu kobiecem oraz wykradzeniu blankie 
tu świadectwa urodzenia w swoim urzą 
dzie gminnym dla wystawienia sobie no­
wej metryki, wyjechał na prowincje ja­
ko kobieta - lekarz. 

Wraz z nim aresztowana została ko 
bieta, podająca się za wierna służącą je 
go 30-letnlą Wandę Antoni;'^ Muszyń­
ską, pochodzącą również z Warszawy. 

Pare oszustów osadzono w wicv 
niu, a policja prowadzi dalej dochodze­
nie w kierunku stwierdzenia tożsamości 
ich. celem oddania do dyspozycji władz 
sadowych. 

S t r a j k 
w przemyśle fantazyjnym. 
(p) Jak wiadomo — ostatnio podpi­

sana została zbiorowa umowa między 
pracodawcami i robotnikami w wielkim 
i średnim przemyśle dzianym. 

Natomiast drobni przemysłowcy u-
chylili się od podpisania umowy zbioro­
wej, w związku z czem wyznaczono 

skonał 
Wydaje się być pewnem, że nie był 

to mord rabunkowy. Przy Berencie zna noiiowną konferencję na piątek, dnia 28 
lezlono 180 zł. gotówką oraz sztabkt b. m. 

w Al. 3-go Maja do domu Nr. 4, który j złota I srebra, które zakupił w War-1 Dla wywarcia większego nacisku na 
jest własnością jego żony. W odległości szawie do plomb (ś. p. Berent był tech-: przemysłowców robotnicy pójszczególr 
25 kroków od domu nagle z mroku wy - j niklem dentystycznym). Znaleziono też nych fabryk drobnego przemysłu dzia-
skoczyło trzech osobników, którzy za-,przy nim mosiężną łyżkę do topienia nego porzucili w części pracę już w dniu 
częll Berenta bić laskami. I metali, całą pogiętą ,można więc przy- onegdajszym. Wczoraj strajk objął o 

Burmistrz Berent rzucił się do ucie-! puszczać, że napadnięty bronił się nią 
czki. Potrącił przytem przechodzącą 
wówczas p. Zofię P.ostruchówne, która 
była jedynym, z oddali, świadkiem zaj­
ścia. Napastnicy dopadli uciekającego. 
Posypały się grady lasek. Pod ciosami 

lioło 30 firm teso przemysłu. 
W związku z wybuchem strajku do 

działaczem skrajnie lewicowych ugru­
powań robotniczych. W 1927 r. wszedł 

. w skład rady miejskiej Pruszkowa na 
burmistrz upadł na ziemię. Wówczas je czele komunizującej grupy 12 radnych, 
den z napastników, wysoki mężczyzna I W tymże roku w lipcu został wicebur-
w szarym garniturze, oddał do leżące- mistrzem. Był przez czas jakiś zawia-
go Jeden strzał. Kula przeszyła piersi od I dowcą stacji Pruszków. 

Przyśpieszone tempa śledztwa 
p. Grotkowskiego 

S. p. Stanisław Berent był czynnym okresowego inspektoratu pracy zgłosi 

r e? nych naszkicowanych mistrzów 
fol" Liszta w cyklu „Ze Szwaj-H.jJo? zakończenie — Scherzo op. 

m o l l Chopina. 
C,EST

 RADJOWY Z UDZIAŁEM 
Luiii, , C Y N Y SZCZEPAŃSKIEJ. 
m \ s ierpnia o godz. 20.00 w radjo 

" e taiu„ Z K a znana ze swego 

p l a - t k o w y symfoniczny 
10 zz* • P o d dyrekcją K. Wił 
h j £

l e r a cenne arcydzieła muzyczne 
ł w , koncert Brandenburski, Bacha, 

i i s ł a °
n c e r c i e Popularnym pod dyr. 

a

^ a Nawrota, weźmie udział 
znana ze swego pięknego 

ska i e R o
 S 0Pranu, Lucyna Szcze 

*' k tóra odśpiewa arje i pieśni. 

SYMFONICZNY Z UDZIA-
" 1 A L P V C I V N N I v r \ i T I 1 V T A 

:l*itiv -4 sierpnia o godz. 20.00 trady-
ALEKSANDRA KOŁTUNA. 

koncert 
Wiłkomirskie 

iSbn, ^ m o 1 1 Mozarta i poemat sym 
rVstatv " T a s s o " Liszta. Jako solista 

11 P- AleksandcrKolton. który wy 

w sprawie zabójstwa 
Lwów, 26 lipca, 

(d) Jak to już donieśliśmy, rozpra­
wa przeciw Katzowi i towarzyszom, po­
sądzonym o zabójstwo akademika ś. p. 
Grotkowskiego, została odroczona ce­
lem uzupełnienia śledztwa. 

towarzysze Katza, uciekając mieli w rę­
kach noże? 

Ponieważ rozprawa ponowna jest 
już naznaczona na dzień 8 sierpnia br„ 
przeto przyśpieszono tempo tego dodat­
kowego śledztwa, które obecnie spoczy 

. ?;r'prze0sluchan"{ trzei fya^T^^ 
owic-Chodzi o stwierdzenie, czy dwajl 

Minister okradziony w pociągu 
w drodze z Warszawy do Lwowa 

Lwów. 26 lipca. , broń m y ś ^ s k j . ̂  ^ l w o w s k t , 

gen Fabrycy natychmiast złożył donie­
sienie w komisariacie policyjnym. 

Zawiadomiony o tem wydział śled­
czy wdrożył dochodzenia celem ujęcia 
śmiałego złodzieja kolejowego. 

(d) Pociągiem pośpiesznym z War­
szawy do Lwowa jechał generał Fabry­
cy, wiceminister spraw wojskowych. 

Gdy gen. Fabrycy drzemał w prze­
dziale, między Przemyślem a Lwowem, 
skradziono mu portfel, zawierający kar­
tę na broń I w gotówce 180 zł., oraz 

Kupiec wileński osadzony w więzieniu 

D 

"cert skrzypcowy D-dur Bee-

°RY NA DWA FORTEPIANY 
„ a , W RADJO. 

i,,, £ a 5 sierpnia o godz. 17.15 w krót-
ą d j t i l 0 n V e r c i e radiowym panowie: Ar-
H c ' - 5 2 Bukin i Władysław Walentyno 
Wnl^KOKaia szereg utworów na dwa 
tono n y ' W programie popularne i 
V, t u h v r ) r y : Areńskicgo, Glier'a, Ru-

i e i n a i Blumenfelda 

Złośliwy bankrut naraził szereg firm na stratą 50 tyś. zł. 
złotych. 

Poszkodowane firmy złożyły podanie 
W tych dniach z polecenia władz pro 

kuratorskich osadzony został w więzie­
niu na Łukiszkach kupiec bławatny z 
Duniłowicz p. Semachowicz. 

Jak nas informują, Semachowicz pro­
wadził dość rezległc interesy i korzystał 
z dużych kredytów w różnych firmach 
wileńskich, jak Ch. Hołub, Br. Jankiełe-
wicz i innych. 

Ostatniemi czasy Semachowicz, wy­
kupił patent przemysłowy na imię żony, 
a sam w dalszym ciągu podpisywał zo­
bowiązania płatnicze. Weksle zostały za 
protestowane i wtedy wyszło na jaw o. 
szustwo Semachowicza, Wileńskie iirmy 

1 zostały poszkodowano na przeszło 50.000 

do prokuratora i w rezultacie Semacho­
wicza osadzono na Łukiszkach. 

KOMUNIKAT. 
Zarząd Kola Łódzkiego Ogólnego Związku 

Podoficerów Rezerwy R. P. zawiadamia swoich 
członków, że w sobotę dnia 5-go sierpnia b r 

w pierwszym terminie o godz. 18-ej, w drugmi 
bez względu an ilość członków o godz. 19-ej w 
lokalu własnym przy ul. Karola Nr. 8, odbędzie 
sic Zebranie ORÓIIIC Z wyborami delegatów na 
Zjazd Krajowy. Ze względu na ważność spraw 
obecność wszystkich członków konieczna. 

Członkowie zalegający w opłatach członkow­
skich ponad 6-ciu miesięcy, tracą, prawo brania 
udziału w obradach. 

lo się już w dniu wczorajszym kilku 
przedsiębiorców, którzy podpisali umo­
wę zbiorową, akceptując zawarte w niej 
warunki. 

W firmach, które podpisały umowę, 
praca została podjęta. 

Premiowane whfâ y 
oszczędnościowe P.K.O. 

W dniu 25 b. m. ndbylo się w Pocztowej Ka­
sie Oszczędności lS-te losowanie książeczek na 
premiowane wkłady oszczędnościowe serjl I I . 
Po zł. 1000 wylosowały następujące numery 
książeczek: 50.012 52.470 53.132 53.966 54.563. 
55 102 55.176 55717 55.850 56.121 56 421 56.613. 
56.905 57. 207 57.579. 57.591 57,727 57.761 r-7.842 
58.320 58.641 58.8« 58 895 60.029 60.285 60.489 
60 957 61.040 61.156 61.022 62.291 63.8S9 64.328 
65.051 65.343 66.085 67 764 68.147 68.236 68.424 
68.483 68.662 69.210 72.074 72.309 72.331 73 098 
73.543 73.809 74.793 74 83? 75.136 75.247 75.357 
75 560 75.592 75.704, 76.237 76.359 77.26-1 7R.454 
80.417 80.685 81.299 82.113 S2.225 S2.642 S3.939 
85.768 85.904 87.575 87.6.23 8S.S03 89.400 89.68(1 
90.238 90.622 90.660 91 288 91.365 91.500 91.639 
91 705 92.571 92.771 93.597 95.876 96.171 96.349 
96.717 97.075 97.508 99 089 99.436 99.562 ID0.39S 
100.915 101.268 101.363 101.416 101.910 102.343 
103 861 105.011 105.052 105.327 106.732 106.754 
507.396 107.630 108.421 108.772 109.41-1 M0.80S 
110.914 111.281 111.382 112 271 :.'2.437 
112.440 112.614 113 469 113.600 114.38 1.14.718 
114.753 115.203 115.402 116.609 116 677 116.937 
117.981 118.051 118.312 118.603 118.716. 

WYNIKI RAIDU TURYSTYCZNEGO W 
POSZUKIWANIU NAJPIĘKNIEJSZEGO 
KRAJOBRAZU 4A. TERENIE WOJE­

WÓDZTWA ŁÓDZKIEGO. 
Komisja raidu zakończyła kwalifika­

cje prac uczestników raidu odbytego w 
dniu 18 czerwca 1933 r. 

Pierwsze miejsce zajął p. inż. Witold 
Mackiewicz, za zdobyte 632 punkty. 

Drugie — p. inż. Karol Kauczyński, 
za 602 punkty. 

Trzecie — p. Bellen Emeryk, za 537 
punktów. 

W dniu 29 b. m. o godz. 13-ej odbę­
dzie się w salach recepcyjnych Urzędu 
Wojewódzkiego Łódzkiego uroczyste wrę 
czenie prz*z Wojewodę Łódzkiego, p. A. 
Hauke-Nowaka nagród i plakiet uczest­
nikom wymienionego raidu turystyczne­
go. — Podczas uroczystości wręczenia 
nagród otwarta będzie specjaLn wysta­
wa, na której reprezentowane I)e.dą pra­
ce fotograficzne zawodników. 
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DOKTÓR 

KLINGER 
spec. chor. wenerycznych, skórnych 

i włosów (porady seksualne) 
Andrzeja 2 , te l . 132-28 
Przyjmuje od 9—11 rano I od 6—S w 

W niedziele I .święta od 10—12 

BRYLANTY, złoto, srebro. ^ 
żuterję. kwity lombardowe m 
płaci najwyższe ceny. M'^,,»!» 
lerski M. H. Lissak. l'iojrM ^ 

TELEFON 110-63 

CHORE NOGI 
TO PLAGA LUDZKOŚCI!! 

Plaga chorych nóg jest nagminni 
w każdem społeczeństwie. Lekarz* 
wszclkiomi moźJiwutni środkami sta­
rają się walczyć z tą dolegliwością 
Prawdziwych cudów dokazuje nas 
rodzimy preparat Sól do Nóg Jana. 

Kąpiel w Soli do Nóg Jana jestj 
skuteczniejsza od wszystkich szum-j 
nie reklamowanych zagranicznych pre­
paratów. Przynosi ona momentalną 
ulgę obolałym nogom, usuwa zgru­
bienia skóry, odparzenia, nadmierne 
pocenie. Po zastosowaniu Soli do 
Nóg Jana znikają obrzmienia i na­
gniotki (odciski) — człowiek odzys­
kuje poprostu równowagę zachwianą 
przez przewlekłą i bolesną chorobę 
nóg. 

Tylko kąpiel w Soli do Nóg Jana 
dzięki zawartości soli leczniczych 
przywraca zdrowie chorym nogom. 

CHROŃCIE SWE NOGI 
LECZCIE JE SOLA DO _NÓG_JANA! 

im. ST. £ERO!«lSftBEOO 
i S z k o ł a Powszechna w Łodzi, ul. Sienkiewicza 61 

(dawny lokal gimnazjum D . Miklaszewskiej) 
przyjmuje zapisy uczniów do wszystkich klas. 

j. w szkole powszechnej 2Ełh 55©.— mies 
w Gimnazjum „ 3>®.— „ 

aminy wstępne od 16 do 19 sierpnia włącznie. Początek roku szkolnego 
sierpnia. Kancelaria czynna codziennie oprócz niedziel i świąt w godz 

od 9—14 i od 17—19-ej 

HARLEY - DAVIDSON 
przyczepką w pierwszorzc" 
okazyjnie do sprzvJ.anw f 

trkowska 153. tel. 190 » 

55-4 

SuKkAOHIE 
E.TELATyCKI 

t Ó D I . PIOTRKOWSKA 9 O 

GABINET CHIRURGICZNY 

D r . M e f l J I K A N T O R A 
został przeniesiony na ulicę 

ZIELONA 5, 
telef. 112-22 

Przyjmuje od 1—3 i od 6—8 p.p. 
Ceny lecznlcowe. 

Doktór 

Ludwik FALK 
Choroby skórne i we­

neryczne 
N A W R O T 7 , t e l . 1 2 8 - 0 7 

Od 10-ei do 12-e| i od 5-ei do 7-ei 

Dr. MED. 

M. KLACZKO 
POWRÓCIŁ. 

Choroby uszu, nosa, gardła 1 krtani 

Piotrkowska 99 
Tel. 213-66. 

Przyjmuje od 12—1 i od 5—7 po pol. 
30-2 

I s t n i e j ą c a o d r o k u 1 9 0 9 , prasy u l i c y P i o t r k o w s k i e j JYe 8 6 . 

C E N T R A L N A L E C Z N I C A Z Ę B O M iSKSU, 
LEKARZA DENTYSTY 30 

A . Ż A D Z I E W E C Z A 
przeniesione do własnego domu przy ulicy PIOTRKOW­

SKIEJ Ni 164, parter, Telefon Ńt 127-83. 

m m m m 

CHOROBY SKÓRNE I WENERYCZNE 
godziny przyjęć: 1—2. 7—8 
przeprowadził się na ulicę 

Nawrot Ns 2 
Tel. 118-04 

DR. MED. 

L . B E R M A N 
Specjalista chor. wenerycznych, skór­

nych i moczoplclowych. 
Cegielniana 15, t e l e f . 14907. 
Przyjmuje od 8 — 11 rano I od 4—8 
wiecz.. w niedz. 1 święta od 9 — 1 

po pol. 30—2 

L 
LEKARZ - DENTYSTA 

1 

przyjmuje od 3—7 po pol. 

Piotrkowska S I 
telef. 121-23 

Dr. med . 2—30 

H , L u b i c z 
P O W R Ó C I Ł 

Spec. chorób skórnych, w e n ę * 
rycznych I moczopłc iowych 

Cegielniana Ns 7 
telefon 141-32 

Przyjmuje od i 8—10 12—2. 5—8 w 
oiedziele i święta od 9—11 

NINIE.ISZEM OSTRZEGAM PRZED 
NABYCIEM 1 UNIEWAŻNIAM NA 

STEPUJĄCE WEKSLE: 
Zł. 100,—, wystawca M. Rozental na 
zlec. J . Krell, Warszawa. 8. 8. — 33, 
Zł 77.—, wystawca Mozes Oenzler na 
zlec. G. Pattberg i S-ka, Zamość. 20 
8. — 33. Zł. 50.—. wystawca R. I. Lejt 
man, na zlec. G. Pattberg i S-ka, War 
szawa, 20. 8. — 33. Zł. 87.81, wystaw­
ca M. Taft, na zlec. J. Rensz i S-wic 
Warszawa, 29. 8. — 33. Zł. 100.— 
wystawca Wolf ScIiónJeld, na zlec 
B-cia Orszach Sp. Akc. Lwów, 31 8 
— 33. Zł. 280.— wystawca A. Witalirt 
ski, na zlec. A. Miloch. Pszczyna, 31 
8. — 33, które w dniu 25. 8. 33 zostały 
mi wykradzione Zaznaczani, że spra 
wę powyższej kradzieży skierowałem 
do Policji Państwowej 

G. ANDERS. 
Łódź, Łąkowa 10. 

Dr. 

'I 
choroby wewnętrzne (spec. żołądka i 

kiszek) 
PRZEPROWADZIŁ SIĘ na ul. 

PRZEJAZD Nr. 20, 
Tel. 112-81. 30 -2 

Przyjmuje od 5 — 6 pp. 

Potrzebny 

akwizytor 
energiczny do tkalni większej 
Oferty pod „Akwizytor". 

RC 1f 4fr zdrowie 
sz.anuje 
n n „ O H, Ł A " 
kupujel 
Przyjmować tylko w oryginalnem 

opakowaniu z banderolą ! 
M 

12O0 ' 
ted?"* 

KUPUJE złoto, srebro. bWu'Ä 
ty lombardowe po naiW»* e 
nach. Sumienna obsługa, 
czyk, Piotrkowska 27 
miejska 5). 

I. 
Ida*"' 

P 
0P| a In 

POTRZEBNY fryzjer n u - - k l 

rzystka. Zakl. fryzj. Borows» 
Aleksandryjska 30. r-ź$ 
POTRZEBNY pracownik W 
męski Drewnowska Nr U 
CHEMIK - praktyki, miody 1 ^ 
ny, znający wyrób i sprzeda^, ! 
ków anilinowych, szuka Pr 
przedstawicielstwa. Referenci* 
mik" — Republika. ^ 

POSZUKUJE panienki do sklePf," 
dniczego z małą kaucją. Ofe'1' 
dakcji pod „Sklep''. 

WYKWALIFIKOWANY rob^y 
chodników kokosowych ' , 0 " T 
fertv c'n administracji s i i b ^ . . * ^ 

C i e t a r K r y z y s u 

odcz,uwają tylko lirmy 
nie rozumiejące potrzeby 
y, ogłaszania sie. :-: 

C e l o w ą r e k l a m ą 
przeprowadza j e d y n i e 

AKWIZYCJĄ OGŁOSZBN 

FUCHS'a 
Piotrkowska 5 ß 

Tel 151 36 

an» Nauka i wychów 

AKADEMICKIE 

(PAT) 
enie k 
odroc 

BIURO INFORMACI 

udziela BEZPŁATNIE 
macyj oraz załatwia priyi{l 

:ranicę 

)olit. F.colc, Sup. 
mcrciale itp. 

UL. POMORSKA f° „ Ą M , 
FZPŁATNIE wszdKWjJ j " l i m 0 s 

¿¡talo tr 

> a ł y : 

wszystkie wyższe uczelnie * $ 
ne, tłumaczenia, formalności- , 
l. E. itp l a , J 
UWAGA. Dla nie wyjeżdżając^ 

wyfl*™ przyjęcia na 
respondencylne Únlw. P a f 

'C °*ył« 

Tcchulqiie e"P 

ABSOLWENTKA gimnazjum J¡i 
lekcy), przygotowuje do eg* , 1 
powakacyjnych. Szybkie P°. ,«1 
newnione. Oplata niska. Ole' ] 
.Gwarancja 

I Lokale 

POKÓJ frontowy dwuokienny z wszel 
kiemi wygodami od zaraz do wynaję­
cia. Lipowa 20. m. 5._ _^ 

POSZUKIWANY elegancko umeblowa 
I Iv pokój z klatki schodowej, w okon 

ich Śródmiejska — Kopernika -
Piotrkowska — Zakątna. Oferty sub 
M B . \ 

POKÓJ słoneczny przejściowy, eleg 
umeblowany. Telefon, łazienka, tanio 
oddani. Piotrkowska 81, m. 5. 

OD l-go PAŹDZIERNIKA do wynaję­
cia mieszkanie czteropokojowe ze 
wszelkiemi wygodami, centralnem u* 
grzewaniem slVieczne w oficynie na 
czwartem piętrze i pięciopokojowe 

firmy.lfrontowe ze wszelkiemi wygodami na 
20-2 wysokim parterze. Aleja Kościuszki 93j 

t ' , Kupno i sprzedaż 

DROBNE ogłoszenia w 
SĄ najlepszym i najtańszym 
zetknięcia zainteresowany*^ 
Kto chce: 1) znaleźć lokatora 
lokatora, 2) znaleźć miesi* ' . Ą 

da* 

wiek okazyjnie, 5) dostać P0!'.. 

itCSsz 
t > * t y c 

pojc'dynczy pokój. 3) s p r z ę g " ^ i j J ^ i e c k 
diomość lub rzecz, 4) kup*4 Ł Col l^ 8 - Si 

^" wi 
da drobne ogłoszenia do - K / ] 
wyszukać pracownika 

3kÌS« 
MŁODA, przystojna, zapozrw

1 ,\*L ' i r f t c , . 
to^ ?, i TH n..i I tycznego pana w celu

 T 0 W

Í ¿ i Hnłn 

V I P b .
 l

« pi 
lana w tciu i« •• ,f 

Wiek obojętny. Of. „Szczcros1' 
fanie", 
WŁAŚCICIEL sklepu bława^^JIłC^tstrbu 
szukujc wspólnika. Łaskawe Aj,, erdziJ 
pod „Merkur". <*• ( M i W «• 
ZAGINĘŁA teczka skórzana w*y^C¡f*c.fi 

l 3—4 "OKOJE ku:!i!i'.\ sl-neczne 
z aA'Jti'.i'i rrji do sv.vuął&H w starvni 
•J..- IU M-üiórkowsA'.g-: 42. Kasa F.nu' 
rytalna Gazowni. 30 

Do akt Nr. Km. 1635 1933 r. 
OBWIESZCZENIE. 

Komornik Sądu Orodzkiego w Lo 
dzi, rewiru 15-go Jan Rzymowskl, za 
mieszkały w Łodzi, u l Dowborczyków 
Nr. 20, na zasadzie art. 602 K. P. C. 
ogłasza, że w dniu 3 sierpnia 1933 r 
o godz. 11 m. 30 w Łodzi przy ul. 
Piotrkowskiej Nr. 101, odbędzie się 
publiczna licytacja ruchomości a mia­
nowicie; maszyny litograficznej małej 
w komplecie, oszacowanej na łączną 
spmę zł. 550, którą można oglądać w 
dniu licytacji w miejscu sprzedaży, w 
czasie wyżej oznaczonym 

Łódź, dnia 11 lipca 1933 r. 
Komornik: .1. RZYMOWSKL 

SZUKAM 
wszelkie 
piętra, place za rok zgóry. Oferty — 
..Solidny" • ' 

Do akt Nr. Km 1646 1933 r 
OBWIESZCZENIE. 

Komornik Sądu Grodzkiego w Ło­
dzi, rewiru 15-go Jan Rzymowski, za 
mieszkały w Łodzi, ul. Dowborczyków 
Nr. 20, na zasadzie art. 602 K. P. C. 
ogłasza, że w dniu 3 sierpnia 1933 r. 
o godz. 12 m. 30 w Łodzi przy ul. 
Wólczańskiej Nr. 48/50, odbędzie się 
publiczna licytacja ruchomości: kasy!DUŻY, frontowy, dwuokienny, ładnie 
pancernej i mebli, oszacowanych na.umeblowany pokój, z klatki schodowej 
łączną sumę zł. 1140. które możnajdo wynajęcia. Andrzeja 29. m. 7. 
oglądać w dniu licytacji w miejscu 
sprzedaży, w czasie wyżej oznaczo­
nym. 

Łódź, dnia 14 lipca 1933 r. 
Komornik: J. RZYMOWSKI. 

7 ł n ł n B1ŻU1ER.IE. SREBRO 
AfUlU kwity lombardowe ku­
puje 1 płaci najwyższe ceny Za­
kład Jubilerski I. FIJAŁKO. 
' IOIRKOWSKA 7. 

3 lub 4 pokoi z kuchnią . . . 
wygody. Chętnie do II-gol f , E N , A D Z E z r z e C 7 V ' niepotrzebnych 

2 wagony kapusty 

POSZUKIWANE 2 lub 3 pokoje z ku­
chnią, wszelkiemi wygodami w okoli­
cach Piotrkowskiej między Zamen­
hofa i Karola, do Gdańskiej i Sienkie­
wicza. A. Melster, Piotrkowska 158, 
telefon 190-56. . 29 
KAWALERKĘ piękną z pościelą, wej-
'ście z sieni, oddam. Kilińskiego 46, I p 

w gatunku wyborowym, NATYCH-^ r " m ' ^' 
MIAST DO SPRZEDANIA. Majątek 4 LUB 5 POKOJOWE mieszkanie sio 
Kraski, stacja Kraski, poczta Dabie'neczne z wszelkiemi wygodami dò 
n/Nerem. 20-2 wynajęcia. Śródmiejska 56. 

— Przejrzyjcie wasze rzeczy I meble 
w domu, a z pewnością znajdziecie 
wiele niepotrzebnych i nawet prze­
szkadzających. — Ogłoście o tem w 
..Republice" w drobnych ogłoszeniach 
i z pewnością dobrze je sprzedacie.— 
Ogłoszenia w .Republice" dają zawsze 
inhre rezultaty. 

mi dokumentami.' Zwrot za %;|-TV5Z{„ 
dzenicm. Biuro clektrotechij' ).*fijw

 u się 

fef fiapaiki 

po leca 

„HELENA. 
9 Z a w a d z k a 

Wejśeie p. bram? 
MN 

K U M P L U NIE urządzony lí'ka'. war 
szu.towy, n«dając:, s:ę na warsztat 
ianiochodowy, śliiśamię ! stolarnie zf 
swúit'em. silą, gazem kużwuą. skiadeni ' 

C' Zagubione dokum6 

, / ^ n s k 
• Jako. 

'tircr.i przy ul. PiJIRKOWSK ei k.-.'clM. KRUMHOLC zagubił k s Vji$fr 
K'.m:)'.k' i i islny Elektrowni Łódzkiej Nr • Ciówni ! i'( sprzed.-nia. 

W'!.<( mość te't'in 19.1 56 29'dany dnia 19. 6. 1926 najci 
BRYLANTY. ZŁOTO, SREBRO. BI-ZAGINAŁ kwit kaucyjny 
ZUTER.IE. kwity lombardowe kupuję Łódzkiej Nr. 41618 z dnia 

biferski M. Mlzcs. Piotrkowska 30 go 47. 

Redakcia 1 Administracja, Piotrkowska 49. — Godziny przyjęć Redakcji od godz. 17 do 19. — Telefony: Administrada: 122-14. Redakcla: Sekretarj.it redakcji 127-24. 
I sportowy 136-44; referat gospodarczy I sekretariat nocny: 136-43. Tłocznia — 180-80. Konto P. K. O. Wydawnictwo ..Republika'1 68-148. 

referaty' 

Prenumerat „Republiki" 
w Łodzi zł. 4.— za odnoszenie do domu 40 gr. 
nicsiccznie; z przesyłka pocztowa w Polsce 
ll 5.—, zagranicą zł. 10.— .Republika 1 
.F.xpress' w Łodzi z odnoszeniem do domu 

zl. 7 miesięcznie. 

OGŁOSZENIA; Powierzchnia stronicy 420 mmX280 mm. Stronica tekstowa dzieli się na 
P F M V S ^ r a i - , m m - 0 £ , o s z f t ń zwykłych dzieli się na 10 szpalt po 28 mm. SSiK? L 0 ? » Z w . y c 2 a l n e ' 2 « w l e r s z mm- W tekście - 50 gr. za wiersz mm. Na ń™. , T i , / ' ; 2 , Z a m W , C r i ^ m m

 , N c k r o l o K ' - 4 0 z a wiersz mm. Zaręczynowe i zaślubi-
nowe w tekście zł. 10. - Adwokackie ryczałtem zl. 2 5 . - Drobne za słowo 15 gr najmniei 
zl 1.50; poszukiwanie pracv za słowo 10 gr. najmniej zł. 1.20. Opisowe w tekście redakcy]-
?00 n r L 2 ^ m

i ' l ' n C , , r - 3 z a s , , r z c ż e n , l e njieisca dopłata 20 proc. Ogłoszenia zagranice 
100 uroc. drożej. Ogłoszenia fantazyjne I tabelaryczne 25 proc. drożej. Za terminowy druk 

OGŁN-.7oń Administracja nie odpowiada. 

ttlednl»1;^ Słuszne reklamacje będą uwzgie""" $ 
wniesione będą najpóźniej w ciąg" c | l | j . j 
od ukazania sie pierwszego oglo' ? f'1 

niezwłocznie po ukazaniu sic d rug ' * " r f ł f l 
ogłoszenia tej samej treść, co 
Omyłki, które zasadniczo nie zniie 
ogłoszenia nie upoważniają do żado"' \ t 

zapłaty lub powtórzenia cg io s Z 

Za wydawcę: Wydnwnictwo ..Republika". Sp. z O R T . odp. i redaktor odpow. Wacław Smólski.W druk. „Republiki", sp. z ojrr. odD. w t.odzi. PiotrkowsK3 
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